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Rok XXVI. 


Biuro Kedakcji „Dsiannika Polskiego", Flee Marjackt 
pii a G soszkia 13 mr. — phis 

Przodyłnte wynoi wo Lwowie Toozki9 i? Ey- — pu 
rocznie 9 złr. =— kwartalnia à zir. ŁU ct, — mies 
sioznie 1 mr. 50 ot, (ża przesyłsą do domx 

dopłaca się 20 centów miesię ca e. = EFR 

Z przezytką posztową w państw: anie iackiem, zozzaje 
Q4 złr. — półrocznie 1% 8*7. =- uaozuiuie 8 gir 
miesięcznie 3 złr. per . 

Z przesyłką pocztową za granizę do całych Niemiec 
rocznie 50 marek — Ewarizinie 13 marek 50 wr. gr. 
do Francji, Anglii Włoch i Ezwajezrii ruomuła 
60 franków — kwartalnie 20 franków. 


Numer kosztujs 6 centów. 


Rękopisów Redakcja nie zwraca. | [ | | i | y | | i$ f | 


Telefon Redakcji ITI. wychodzi codziennie niewyłączając niedziel i świąt o godzinie 8. rano. 


Przedpłatą | ogłoszenia przyjmaja ws Lwowie 

jedynie | wyłączale : 

Biure Adminiatracji ,„„Dzienniiux Polskie: 
go”, Płac Mariacki I 6 17 w demu 
pana Kiselki. 

We Wiedniu: pp. Hrassustein et Vogler, (Otto Mases) 
M. Dukes, H. Schalok, A. Oppelik, Rudolf Mosse 
i J. Danneberg; w Berlinie, Frankfurcie, Kolonii, 
Hassenstein et Vogler i G. L. Dauba; w Hamburet: 
Karoly et Liebmann; w Paryżu: C. Adam, 52 rue 
du Four. i i * 

Ogłoszenia przyjmuje się se opłatą 6 centów od jednog: 

ç „otsa drobnym drukiem (petit). j 
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Prywatna korespondencja i nekrclogja 49 et. od wiersz. 
mrobze ogłoszenia l'j, centa od wyrazu. Pormieszkanie 
i sklepy po 1 et. od wyrazu. 


Reklamy w rubryce Nadesłane 20 et. ed wiersza, 


E e LJ 
Bukowina a Galicja. 
Lwów 17. maja. 

Opinja publiczna Galicji, szanując samorsąd 
Bukowiny, z zasady nie mięsza się do jej spraw 
wewnętrznych, ograniczając się zazwyczaj na 
kronikarskich notatkach o ciekawych bądź co 
bądź, objawach publicznego życia w tym Ka: 
Bukowina pod tym względem nis może arp se 
na brak lojalności ze strony Galicji lit ti 
atoli przebieg spraw bukowińskich i polityki 
tamtejszych sfer decydujących z ostatnieh lat 

u, nie możemy powstrzymać się od wypowie- 
zenia krytycznego o nich sądu, a mamy ka te- 
mu o tyle większe prawo, że sorawy tego sasia- 
da wkraczają jaż w nasze własne, galicyjskie 
interesy i peczynają szkodliwy wpływ swój u nas 
wywierać. 

„Wolnoć Tomka w swoim domku, *—jednakże 
wolność osobista kończy się tam, gdzie rospo- 
czyna gię zakres takiej samej swobody sąsiada. 
Jeżeli sań przypatrzymy się temu, co dzieje się 
na Bukowinie w ostatnim czasie, musimy, przy 
całej lojalności dla praw sąsiedniego kraju ko- 
ronnego, usnać te sprawy, jako szkodliwe dla 
Galicji, a więc, jako sprawy nas już obcho- 
duące. i A 

Nie wiemy wprawdzie i sapewne nierychło 
się dowiemy, jaką jest polityka centralnego 
rządn austrjackiego wobec t. z. sprawy ruskiej, 
to jednak możemy stwierdzić, jako sui generis 
curiosum, że zachowanie się rządów krajowych 
Galicji a Bukowiny wobec powyższej kwestji' 
jest wręcz odmienne. Kiedy n p. w Galicji rząd 
stara się, czyniąc zadość słusznym żądaniom 
t. s. narodowych Rusinów, zarazem wytępić 
nartującą w ruskiem społeczeństwie agitację mo- 
skalofilską, to na Bukowinie dzieje się wręcz 
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nie przes tenże klub instytucji „Narodnej rady“ 
pod protektoratem rządowym, szczere, a bardzo 
gorliwe popieranie stowarzyszenia „twardych* 
akademików „Bakowyna* ze strony prezydenta 
kraju, a w końcu znany naszym ozytelnikom 


udającym się na odpust prawosławny (Jana No- 
wego) do Sucaawy. Trudno dać wiarę, a jednak 
prawda. Kolej państwowa ogłosiła, iż każdy 
pątaik z Galicji, jadący na prawosławny odpust 
do Suczawy, ma prawo do zniżonego o połowę 
biletu jazdy! To też od lat paru tysiące i ty- 
siące ruskich naszych włościan podróżują na te 
odpusty. Kolej nie moża nastarczyć pociągów. 
Do Suczawy wówczas zjeżdża prawosławny me- 
tropolita z Czerniowiec z liczną świtą, odbywają 
się przes dni parę kazania w ruskim języku, 
rozwija się przed oczyma prestaozków olśniowa- 
jąca pompa prawosławnego nabożeństwa, trudno 
nie przypuścić, iżby się tam nie znalazł zastęp 
sprytnych emisarjaszów i — skutek pewny. 
Wkrótce potem w Sejmie, w rządzie, w dzien- 
aikach naszych podnoszą się głosy zdziwienia, 
skąd w Galicji wśród obecnych stosunków poja- 
wia się skłonność do prawosławia i władze wzma- 
eniają posterunki graniczne od strony Poczajo- 
wa... A tymosasem do tego Poczajowa droga 
prowadzi nie przez Brody, lab Podkamień, ale 
przes Bukowinę, której wpływ tak bardzo lekce- 
ważymy. Czas przejrzeć | 

Czas przejrzeć także i w kierunku innym. 
Polityka rządu bukowińskiego i więkezości ru- 
mnuńskiej wobec naszego żywiołu w tym kraju, 
niemniej obchodzić nas musi nietylko, jako Po- 
laków, ale także, jako lojalnych obywateli au- 
strjackich. Stosunki rodaków naszych na Buko- 
winie przez długi czas były nam obcemi, a je- 
dnak jest to żywioł, który więcej powinien nas 
zajmować od wielu innych poza granicami kraju. 
Kilkudziesięciu polskich właścicieli dóbr i tysią- 
ce inteligentnych rękodzielników, którzy tam od 
dziada — .pradziada osiedli, są sbyt poważnym 
csynnikiem, abyśmy mogli o nich sapomnieć. 


bajeczną salamandrę, co w ogniu żyje... S pełnili 
swoje Polacy bukowińscy, ale też przyznajemy 
się, że Galicja nie, zgoła nie dla nich 
nie uosyniła. Przeciwnie, obojętnością afer 
naszych decydujących i tych, co w tym żywiole 
kresowym nie chcą widzieć ważnego czynnika 


| 


powiększenie armji za sobą przynosi, nie zawahał 
się przed gwałtownem rozwiązaniem parlamentu, 
nie waha się przed groźbą, że rozwiąże też nowy 
parlament, jeżeli ten dla reformy wojskowej nie 
będzie lepiej usposobiony, nie waha się nawet 
przed pogróżką zawieszenia w ostateczności kon: 
stytacji i rządzenia bez parlamentu. , 

Obie zatem strony grube ryzykują stawki. 
Czyni to przedewszystkiem rząd, który wezel- 
kiemi środkami, nie sawsse godziwemi, dąży do 
postawienia na swojem, inaczej bowiem utraci 
na sile i powadze wobec narodu, inaczej bowiem 
prądy odórodkowe i przeciwprąskie znacznie się 
wzmogą. 6 4: : 

Międsy militaryzmem m stanowiskiem Prus 
w rzeszy niemieckiej zachodzi bowiem ścisły 
zwiąsek. Wsrastający militaryzm równa się w 
Niemczech wsrostowi hegemonji Prus nad innemi 
państwami zwiąskowemi. Bawarja, Saksonja, 
Wirtembergja czują to wybornie, że coraz wię- 
ksze skupienie sprężyn machiny wojskowej w 
Berlinie doprowadza do coras ogólniejszego spra- 
saczania całych Niemiec, państwa swiąskowe 
zab pozbawia nietylko jakiegokolwiek wpływa 
na ogólne sprawy rzeszy, lecz nawet władcy we 
własnym domu To też w sprawie reformy woj- 
skowej Prusy nadużywają awojego stanowiska 
na swoją wyłączną korzyś6. Państwa odesuwają 
to. Dzisiaj bowiem w samych Niemczech znikać 
poczyna ongi nader rospowszechnione zapatry- 
wanie, jakoby wzrost potęgi pruskiej po zwy* 
cięatwach w latach 1866 i 1871, przyniósł ca- 
m Niemcem pożytek.. Przeciwnie, stanowczo 
można twierdzić, że o ile gyskały Prusy, o tyle 
straciły Niemcy, zwłaszcza południowe na stwo- 
rzenia nowego cesarstwa. 


Przedewsżystkiem żyją one od lat dwudzie- 


tak nisko, jak od chwili, gdy Prusacy stworwyli 
rzeszę. Nigdy imię niemieckie nie było tak nie- 
popularnom w Europie, jak od csasu, kiedy Pru- 
sacy zaczęli Niemcy otaczać swą swierzchnią 
opieką. Stolice państw zwiąskowych i materjal- 


zaczną twożyć Niemcy, pośrednio zatem i Eure- 
pe, zmyślonemi i kłamliwemi pogłoskami drażnią: 
cej natury. Ce je obchodzą szkody na zdrowiu 
i na dobrobycie, które skutkiem takiego okła- 
mywania mogą ponieść tysiące jednestek — 
byle na tem zyskały Prusy! Opinja publiczna 
musi zatem do 15. czerwca, t. j. do terminu wy- 
borów być przygotowaną na — alarmy. 


Reforma gmin wiejskich. 

Komisja gminna na podstawie referatu p. 
Pilata wygotowała sprawozdanie o wnioskac 
pp. Pilata i Rotowskiego w sprawie reformy 
gmin wiejskich. 

Komisja przyszła do przekonania, zgodnego 
z zapatrywaniami komisji gminnej z r. 1887, tu- 
dzież z ówczesną uchwałą sejmową, że pogląd 
na sprawowanie administracji publicznej w gmi- 
nach wiejskich i na obssarach dworskich, każe 
uważać reformę wiejskich urządzeń gminnych 
za rzecz konieczną i pilnie potrzebną. Następnie 
usnała komisja, że poprawy administracji publi- 
cznej w gminach wiejskich należy szukać w utwo- 
rzenia dla kilka gmin i obszarów dworskich 
wspólnej organizacji, któraby objęła te zadania 
miejscowej administracji publicznej, jakich owe 
ciała należycie wypełniać nie mogą. Kossta owej 
wspólnej organizacji musiałyby gminy i obszary 
dworskie równomiernie ponesić. 

„Komisja zgodziwszy się bardzo przeważną 
większością na wskazany poprzednio główny 
kierunek przyszłej reformy gmin wiejskich, nie 
mogła przychylić się do żadnego s dwóch 
i UREWĘH zapatrywań, jakie objawiły się w Jej 
onie. 

Komisja uważała, że nie należy jej poprzo- 


należy, iż  przyjąwszy rasj zasadę  zbioro- 
wej organizacji, bardzo przeważna większość Sej- 
mu uważać ją będzie za warunek, od którego za- 
leży przyjęcie owej zasady i powedzanie całej 
reformy. 

Mianowicie zgodziła się komisja doradzać, 


tnych, a sarazem ponoszących znaczniejszą część 
kosztów. Pod temi żywiołami rosumie komisja 
w pierwszym rzędzie właścicieli posiadłości dwor- 
skich lub ich zastępców. Następnie doraisa ko- 
misja zaleci Wydziałowi krajowemu, aby uni- 
kał tworzenia osobnej organizacji ciał wybor- 
czych przy projektowanej reformie, a saragem 
wnosi, aby polecić Wydziałowi krajowenia do 
rozważenia, czy nie należałoby złożyć zarząd 
projektowanej organisacji zbiorowej wprost z na- 
oselników dzisiejszych gmin, tudzież przełożonych 
obszarów dworskich lub ich zastępców, ewentu- 
alnie ze wzmocnieniem reprezentacji gmin wię- 
kszych. 

Następnie zaleca komisja, aby Wydział kra- 
jowy kwestję kosztów takiej organizacji zbadał 
dokładnie. Przy tem mają być wzięte pəd roz- 
wagę w szczególności koszta poruczonego zakre- 
sa dsiałania i wykazane jak najdokładniej oso- 
bno, tem bzrdsiej, że wobec występujących z in- 
nych krajów austrjackich licznych żądań, aby 
państwo ponosiło teykossta, łożone w interesie je- 
go administracji, można oczekiwać, że żądania 
te w ten lub inny spesób osiągną skutek, 0o by- 
łoby tem więcej — sdaniem komisji — słasznem, 
jeśli kraj, prseprowadzając reformę w ustroju 
władz miejscowych, ulepszałby zarazem ergani- 
zację, spełniającą poruczony zakres działania. 

Przedsiębiorąc tak ważną pracę ustawo- 

awczą, powinien Wydział krajowy — zdaniem 
komisji — poznać zapatrywania rządu w tej 
sprawie jaż w toku pracy, aby mógł zdać spra- 
wę sobie samemu, a naztępnie Sajmowi, czy i 
w jakich kierunkaeh mogą sachodzić trudności 
w aa ewentualnej uchwały Sejmu do 
sankcji. Obok tego byłoby niewątpliwie pożą- 
danem, aby Wydział krajowy mógł korzystać 


wienia owych xapatrywań co do szczegółów 
projektowanej reformy. 


Posol Miski o Czechach Í ich polityce. 


ie i i . liści i ówe sas 
proces aki i Kozaryszczūka, w którym | dla idei austrjackiej na krańcach hika ampuen umysłowo tracą na rzecz Berlina, który | aby Sejm wskazał, że ta zbiorowa organizacja | z EE kwietnia 1877 mię a fi 
memorjał br. ausa, wyatosowany do Wie- do: i sj naj ię ZA zj e wią 1, któ. uważa je za coś podrzędnego i niższego. ma mieć charakter autonomiczny, że ma zoata- „Jak profesorowie Niemcy głossą erę ger- 
dnia, spowodował powntrs, ; dochodzeń. ei wiedeńskiej Maja państwa ataoi podporę Dziwić się zatem nie można, że po za | wać w ścisłym związku z samorządną organiza- 


Wypadki powyżsae nie po ac bos * 
wu na Sm nnde il rodaków na Bukowinie, od 
dsiaływują sarasem na tok spraw galicyjskich, 
a oddziaływują w ten sposób, iż stamtąd wła- 
śnie płynie agitacja, która u nas tak fatalne 
miewa skutki. Rusini sami nie wiedzą dzisiaj, co 
nazywa się lojalnością wobec austrjackiego rzą* 


pa ej 8 Nee). przes ten sam rząd na Buko- 
anym s . 
praw, wobec kaderen aandizjąsów. za ludzi bos 
chji nie ma zastosowania. Lokalnemu idowi 
Bukowiny może być bardzo wygodną gospodatka 
kliki rumońsko rosyjskiej, ale stąd nie wnio- 


sek, amy, jako Polacy, jako obywatele sąsie- 


Prusami mnożyć się poczynają głosy niemieckie, 
które wcale logicznie dowodzą, jako patrjotyzm 
niemiecki niekoniecznie jest identyczny z obo- 
wiąskiem płacenia Prusom haraczn. Projekt 


reformy wojskowej, uciążliwy i dla obywateli 
niemieckich po za esi i Taonia HAns 


wujący na stan umysłów dem. 20 widaących 


cją powiatową, że nie ma ona pomnażać o jeden 
nowy stopień liczby, i tak niejednokrotnie zbyt 
snacznej, istniejących dxiś instancyj dla miejsco- 
wej administracji publicznej, lecz w sprawach, 
należących do jej zakresu, wstąpić w miejacć in- 
stytucyj, istniejących dotąd dla tych spraw; wre- 


mańską, tak przewódca narodu, niemieckiemi 
ideami przesiąkniętego, zwiastuje prymat słowiań- 
szczyzny wśród aryj:kich ludów, a w tym pry- 
macie Czechom zaszczytne stanowisko przedniej 
czaty, Rosji zań;przysnaje wielkość, chwałę, pro- 
tekcję i misję zbawczą”. 

Ciekawssą ze wszech miar jest odpowiedź 


M > z: Nacy, k łnie sł i i y szcie, że należy określić w przyssłej odyfikacji | samego Aksakowa s dnia 16. czerwca 1877 r. 
Te R moto an, który w RR dniej Galicji, wreszcie, jako austriaccy obywa- aaia  iędzynae go wy og A he m erae i wpływ i ist Le ia jostytuoyj samorsądoyoh Wspomina opke Rosja cieszy się, ib jest 
os RAA PALAA ka przebic 4 anym | tele, mogli się zgodzić na to, ażeby Paweł na ów projekt jest ze strony rządu pruskiego w | co do urzędu naczelnika i pi s e zwślść narody słowiańskie : 


Stosunki takie wytworzyła na Bukowinie 
partja rumuńskich bojarów, którzy, obawiając się 
przewagi liczniejssego żywiołu ruskiego, w po- 
wyśszy sposób usiłują go rezbić i osłabić, a ko- 
kietnją moskalofilów, jako zwolenników prawo- 
sławia, bo tem prawosławiem kieruje tam metro- 
polita rumuński. Rosumiemy cel Rumunów, ale 
— nie rozumiemy rządu, rządu wiedeńskiego, 
który w całem państwie nadaje ton ogólny 
swej polityki. Jażciż nie może być dla nas obo- 
jętnem, jeżeli z Bukowiny wkracza” do nas agi- 
tacja prawosławia i emigracji, a już stanowczo 
musimy protestować przeciw faktowi, iż jeneral- 
na dyrekeja kolei państwowych przyznaje zniże- 
nia mnogim tłumom ruskich chłopów z Galicji, 
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mnitnnica zamka La Rocho Morgal 


Romans z francuskiego. 


(Oiar dalszy). 
Piotr Brechenx miał zostać dla Maurycego 


górze urządzał sobie staw w pokoju, skąd Ga- 
włowi na głowę już nie krople, ale całe stru- 
mienie wody prawosławuo-moskiewskiej płyną .. 


Spodziewane alarmy. 


Lwów 17. maja. 

Z obu stron — naroda i rządu ogromne czy- 
nią przygotowania do starcia. Będzie ono istotnie 
gwałtowne. Naród chciałby tamę położyć wzra- 
stającym ciągle podatkom, tudzież wzrastającemu 
z dniem każdym militarysmowi — rząd zań ro- 
zumieją« bardzo dobrze korzyści, które zarówno 
pod względem wewnętrznym, jak gownętrsnym 


Młody człowiek roześmiał się pogardliwie. 
. — Pana? O nie — odparł. — Czemże pan 
jesteś? Niczem. Zajmujesz się swem rgemio- 
słem i kwita, 

-—— Sięgasz wyżej zatem? 


Piotr Brecheux nie nie odpowiedział. 

— Qzy chcesz posłuchać mojej rady, ma- 
ły? — sapytał plenipotent. 

— Dla czegoby nie. 


Proboszcz dał przytułek dwom rosbitkom, ; wszystkich, a w szczególności dla tego, który 


ł 


gruncie rzeczy zamachem na cień niezaleknokci, 
który pozostał Niemcom po za Prusami. 

Qi ostatni spostrzegli to, i zdaje się, wszel- 
kiemi środkami legalnemi będą bronili sagrożo- 
nej pozycji, rsąd zań pruski znowu użyje bes- 
wątpienia wssystkich sposobów, aby tylko po- 
konać opozycję. Do tych sposobów należy mię- 
dzy innemi system wzbadzania popłochu wśród 
mas sa pomocą pogłosek alarmujących i druko- 
wanych w prasie półarzędowej, lab oo gorsza, 
tajnie zasilanej s rządowego biura prasowego. 
Był to ulubiony w takich wypadkach manewr 
agitucyjny księcia Bismarka. Można tedy być 
pewnym, iż niebawem w ranie potrzeby gazety 
pruskia bez skrupułów i bez wyrzatów sumienia 


pomieściwszy ich w małem zabudowania w ogro- 
dzie, gdzie się przechowywały narzędzia ogro- 
dzie, a w kilka dni później ojciec Dominik 
sgodził się na pastucha na jednym folwarku nie- 
daleko d'Asnelles. 


W października, przepędsiwszy lato na 
łasce drobnych ludzi, dawny uczeń z lyceum 


pisarza. 

Co do zakresu działania projektowanej zbio- 
rowej organizacji, uznała komisja xa stosowne, 
doradzać tylko wskazówkę, że do tych spraw 
w żadnym razie nie ma należeć zarząd mają- 
tkiem i dobrem gminnym, zresstą zaś pozostawić 
do bliższej rozwagi Wydziałowi krajowemu, ja- 
kie sprawy publicznej administracji miejscowej, 
powinny z wspomnianego powyżej powodu nale- 
żeć do zakresn projektowanej zbiorowej orga- 
nizacji. 

Pod wsględem skłądu zarządu projektowa- 
nej zbiorowej organizacji, komisja uważała za sto- 
sowne, doradzać zastrzeżenie, aby skład tego gza- 
rządu dawał rękojmię należytej administracji i 
odpowiedniego uwzględnienia żywiołów inteligen- 


był przyczyną złego. Była to zemsta i słość 

simna, cierpliwa, podobna do wściekłeści dzi- 

kiego swierza, umieszczonego w klatce. 
Wkrótce stracił też i ojca. 


Przesadzone stare drzewa nie żyją dłago, 
stary też wieśniak nie mógł wytrzymać w in- 
nnych warunkach życia, Paa na dosyć  obazer- 


w stanie w 
„Nietylko Rosja dorosła do tego wysokiego 
zadania, ale czuje w piersiach także wszystkie 
te boleści, które były zadane każdemu ze sło- 
wiańskich plemion, pod obcem jęczących jarz- 
mem. Rosyjski lud odesuwa dobrse i sauwa- 
żył, jak ciękie rany zachodni latynism czeskie- 
mu ludowi zadał w chwili jego odrodzenia. 
Patrzy zawsze załsawionem okiem na rū- 
sztowanie Jana Hussa. Płomienie jaśniej wsbi- 
jały się w górę, kiedy czeski lad snów ku 
Rzymowi nakłaniać się zaczął. Nietylko Czesi, 
ale także słowiańskie lady muszą wiedzieć, że 
umysłowym kierunkiem zwiąsane są ze Wscho- 
dem, że cięży im latynism, jek góry alpejskie 


; Ba piersiach, Do was to, Czechy, należy zagasić 


rusztowanie Jana Hussa. Pomścijcie męczen- 


U 


piękna pora, najczęściej wychodzili wszyscy d 


ogródka. 
Raz Piotr się odważył zajrzeć do sąsiadki. 
Była to stara kobieta, samotna, bo nawet nie 
miała służącej. 
Zaczęli rozmawiać, n 
ezepił staruszkę. 
dobało. Znajomość 


, Danczyciel pierwszy sza- 
Starej damie bardso się to po- 
wkrótce przemieniła się w przy- 
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, — Akogóżby, jak nie tych, co nam śle czy- 
nią — odparł Piotr ponurym głosem. f 
— A może to mnie -— dodał, klepiąc go 
poufale po ramieniu. 


; daleko jest więcej warta, od te- 
KALE zbiorowiska łe które się na- 
Pag camnie stolicą. Rzadko się bowiem zdarza, 
aby na wsł umarł kto z głodu, lub głowy nie 


| miał gdsie do snu położyć, 


mniajszą rzeczą, która go dotykała. 

Starał się jednak ukrywać swój stan przed 
ludżmi. Znosił wstyd i upokorzenie w milczeniu, 
chował złość, ale za to w głębi duszy zbierał 
całe morze strasznej zemsty i nienawiści dla 


Na prowincji łatwo się sawiąsują stosanki. 
Podczas letnich wieczorów, w chwilach wolnych, 
Piotr często zachodził x wizytą do matki swego 
kelogi. Przyjmowała go z wielką życzliwością 
i nieraz gawędzili późno w wieszór. Gdy była 


wziąć jakieś wyobrażenie o stosunku dsiecka do 
jej osoby. 


Wprost o to zapytana, odpowiedziała z nie- 
chęcią : 

— To moja tajemnica. 

Kwestja nie została wyjaśnieną. (C. d. .) 


ri. 


te 


"w oddziele galan 


ME 


kJ 
i 


0 


H 


r 


GAAYN AU P KINI 


wa Lwowie, przy nlicy Halickiej liczba 17 


M A 
BA LA. 


przedaż 


} zupelną wyst 


] 


cen fabrycznych urządz 


iżęj 


ja 


2 


jak to czynią dzieci, ale czynami, jak to mę- 
żom przystoi. Tak, jak Rosji zadaniem jest, 
słowiańskie plemiona z pod obcego jarzma wy- 
zwolić, tak Czechy zostały wybrane, aby być 
strażą dla żywotnych i zdrowych plemion sło- 
wiańskich przeciw strupieezałemu latynizmowi, 
aby nie popadły w niewiarę, zepsucie i demo- 
ralizację*. 

Otóż jaskrawiej tradno wskazać, czego Ro- 
sjario od nas wymagają, ohcąc w imieniu sło- 
wiaństsa łączyć się z nami. Wyrzeczcie się la- 
tynizmu, przyjmijcie prawosławie; drugim fraze- 
sem jest: wyrzeczcie się języka, przyjmijcie 
wspólny słowiański, tj. rosyjski; za tę cenę mo- 
żemy was przyjąć i może wam być znośnie 
u nas, bo jedask zawsze, jak to wiedzą z do- 
świadczenia ci, którzy Rosjan bliżej znają, 
na świeżego Rosjanina koso patrzą i niezupełnie 
mu dowierzają. Dswniej miał każdy cadzozie- 
miec pewne przywileje w Rosji, ale dziś go 
uznają za obcego i dużo wody upłynie, nim go 
przyjmą do swego ściślejszego grona. 

Podwójny ten kierunek, dający się dostrze- 
gać nawet n ludzi, którzy, jak Palacky i Rieger 
stali na gruncie austrjackim i narodowym, mu- 
siał oczywikcie wydać złe owoce dlatego, że lud 
dobrze nie wiedział, jak pogodzić te dwa kie- 
runki, jak można stać zarazem na gruncie naro- 
dowym i chcieć poświęcić swą narodowość, re 
iigję, tradycje i ograniczyć się na skromnej roli 
przedniej straży ałowiaństwa, jak pogodzić lojalność 
dla Auetrji z przywiązaniem do Rosji. Niektórzy 
z publicystów cgeskicb są jednak zupełnie 


stwa Eima, współpracownika Narodnich Listów. 
W zessłym roku w delegacjach wspólnych miał 
on mowę, w której zadokumentował i wielką 
lojalność dla Austrji i znowu zachwyty dla Rosji ; 
to saznaczał indywidzalizm narodowy, to Znowu 
chciał tonąć w świecie słowiańskim, żem go nie. 
raz pytał, jakim cudem może jeden i ten sam czło- 
wiek rzeczy tak sprzeczne mówić? Co do szcze- 
rości jego zaś dam jeden dowód. Sam mi poka- 
zywał w zeszłym roku artykuł pisany do Mosk. 
Wiedomosti, dawnego organu MKatkowa, w któ- 
rym również oba te Kkieruuki wypowiada, chociaż 
jeden z nich wcale Rosjanom dogadzać nie może. 
Otóż wiela bardzo Czechów, nie zdając sobie 
jasno sprawy z tych dwu pojęć, stara się ja po 
godzić. Dab jednak — zdaje mi się — są już 
ladzie, mający jaśnisjsze poglądy. I tak np. prof. 
Masaryk jest wiernym wyznawcą pierwszego 
kierunku, stoi wyraźnie na stanowisku narodo: 
wościowem. a wystąpił przed parnlaty w organie 
realistów, Csasie, przeciw koledze i spółpraco- 
wnikowi swojemu dzowi Kramarzowi,—który pisał 
w tymże Csasie art;kuły bardzo nieprzyjcź e 
dla nas i twierdził, ża Polacy zasługują na ucisk 


szczerzy. 
Dość przytoczyć byłego posła do rady pań- 


że małe ludy słowiańskie mogą tylke w Aaitrji 
znaleść pomyślae warunki rozwojn. 

W mowie, mianej d. 18. listopada 1892 wy- 
powiedział on jasne, czego pragnie dla swego 
narodu. w. 4 

„Pragniemy niezależności czeskiego narodu, 
chcemy, żaby dn sam o swoich losach stanowić; 
pragniemy wszechstronnego rozwoju naszego 
życia narodowego. Pragniemy caynić to wszy- 
stko, co naród może i powinien czynić dla swo- 
jej cywilizacji, dla państwa i dla ludzkości. Jest 
to jasne przyauanie się do stanewiska narodo- 
wego. Ktoby jednak powątpiewał co do jego 


szczerości, niech przeczyta mowę jego, wypuwie- , 
grudnia 1891 ra zgromadzeniu sło- | 


dzianą d. +. 
miiko studentów w Gracu. Tam p. Mazsaryk 
rozpoczął swą mowę tem, że w dzieciństwie naj- 
silniejsze nań wywarło wreżenie powatenia pol- 
shie, którego główne cechy tą zamiłowanie sewo- 
body, poświącenie dla ojczyzny, zapał wiodący 
do olat Eich czynów. To były wypadki. 
które pozostawiły niezatarte lady w duszy jeg”. 


dynie na własnej sile i na własnej pracy. „Sło 
wisńska wzajemność nie powinna paraliżować 
naszej energji i naszej pracy; kto polega ra 
cudzej, chociażby bretniej pomocy, pojmuje fał- 
szywie tę wzajemność -— nawet najmniejszy na- 
ród słowiański powinien polegać na własaej sile, 
na własnej wartości, na swoich własnych pra: 
wach Przysłowie nasze mówi: „Pomagaj sam 
zobie a Bóg dopomoże ci.“ Słowiań:ka wzaje- 
mno*ć powinna ras podnosić, powinna wama- 
eniać w nas zamiłowanie do swcbody. My Sło- 
wianie walczymy wszędzie za wołochć. Miłość 
do wolności powinna być przewodnią myślą 
zustroslawiamu, jak to już Hawliczek, Palacky 
i inni nasi bojownicy za wolność głosili. Idee te 
nie powinny zatrzymywać się przed żadną gra- 
nicą.. Nie możemy i nie powinniśmy tego taić 
przed sobą, że nie wszędzie na ziemiach gło- 
wiańskich wolacść kwitnie; apojrzyjcie na sie- 
szczęśliwą Pol:kę!* (C. d. n.) 


S ejm. 

(22 posiedacnie, 4 sesji VI. perjodu-) 

Lwów 17. maja. 
Dzisiejsze posiedzenie było niezwykle oży- 
wione, dzięki sprawie powiększenia posłów z 
miast. Była to sprawa, która jaż raz dzięki t. z 
„Bztaczce” zeszła z porządku dzisnnego — a 
o której losach z góry jaż krążyły dziwne wie- 
ści. Dzięki tej sprawie zapewne ważne przedło- 
żenie w sprawie zmiany statutów Banku krajo- 
wego, celem udzielania pożyczek dla kolei lokal- 
nycb, rcferowane przez posła Abrahamowicza, 
przeszło bez wrażeniz, a było to przedłożenie, 
dotykające głęboko funduszów kra- 


jowy ch. - a ś 
Sprawa powiększenia posłów miast wywoła- 
ła wprawdzie zainteresowanie — pomimo jednak 


gorącej obrony ze strony lewicy, pomimo apela 
do naprawienia krzywdy, jaka się miastom sto- 
łecznym dzieje, pomimo  dziesięcio - minutowej 
przerwy — zabrakło kompletu i sprawa 
spadła z porządku dziennego. Główną winę 
ponozzą Rusini, którzy (prócz jedynego 
dr. Sawczaka i Rożankowakiego) opu- 
ścili salę sejmową i udali się ostenta- 
cyjnie do bufetu — chcąc się w ten spo- 
sób odwdzięczyć lewicy i pos om z miast za po 

pieranie ich wniosków. Piękna wdzięczność — 
godna zapamiętania. Przy tej sposobności wy- 
stąpili połowie lwowscy Romanowicz, Goid- 
man i Michalski w obronie wniosków ko 

misji. Do świetnych mów p Remanowicze, 
pełnych polemiczaej ciętości, jesteśmy przyźwy” 
czajeri, p. Goldman mówił z niezwykią wer 


wą i największe przekonaniem, stając w obro- j 
nie wyborców miejskich; również dziwlaie bronił | 


sprawy miast p. Michalski, któremu jedna-4 
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ciw liwowowi, musimy uczynić zarzut, choćby 
dlatego, że ta sprawa nie kwalifiknje się przed 
forum sejmowe. Z tem wszystkiem mowa p. 
p. Michalskiego, wygłoszona z wielką swadą, zro- 
biła bardzo korzystne wrażenie. Ale cóż po 
mogło to wszystko, gdy już z góry by- 
ło ukartowane, że dla sprawy tej 
zabraknie kompletu. 

Zabrakło go istotnie! 

Żałujemy bardzo, że nie utrzymał się wnio- 
sek p. Chrzanowskiego, domagający się imienne- 
go skonstatowania większości — bylibyśmy przy- 
najmniej wiedzieli, kogo nie było w sali. 

Jeszcze raz powtarzamy, że posłowie z miast 
głównie ruskim posłom efekt ten mają do za- 
wdzięczenia — tu się pokazuje, jak kłamliwe są 
ich postalaty na temat głosowania powszechnego. 

Miłe wrażenie zrobiło wystąpienie p. Kra- 


marczyka przy sposobności znakomitego refaratu | 


p. Madeyskiego o reformie postępowania w spra- 
wach niespornych. Podziękował on komisji pra- 
wniczej za to, że miała ona głównie na cela 
dobro ludu, że z całą gotowością po- 
sunęła się tak daleko, aby ludowi 
ulżyć ciężaru. To podziękowanie z ust posła 
włeściańskiego zadaje kłam tym, którzy tendez- 
cyjnie odmawiają naszemu Sejmowi zajmowania 
się sprawami luda. 

Ustawa łowiecka znów spadła z porządku 
dziennego — być może, że losy jej rozstrzygną 
się na jutrzejszem posiedzeniu. Choć i to wąt- 
pliwe. 

* h * 

Poszątek o godz. 11. m. 20. Obecnych 83 
posłów. Dr. Rapaport otrzymał urlop do końca 
sesji. 

Sekretarz p. Trzecieski odczytuje spis 
petycr:. które odesłano do komisyj. -Ogółem 
wpłyccio dotąd 835 petycyj. 

Przed przystąpieniem do porządku dziennego 
zabrał komisarz rządowy hr. Łoś i odpowiedział 
na interpelację p, Okuniewskiego w spra- 
wie młynów naddniestrzańskich wykazując płon 
ność jego zarzutów. Na interpelację hr. W o- 
dzickiego w sprawie umundurowania uczniów 
szkół średnich, odpowiedział komisarz rządowy, 
że Rada szkolna krajowa ponownie poruszy tę 
sprawę i odncśną interpelację przeszle minister: 
stwu oświaty. 

Następnie p Romanowicz imieniem Wy- 
działu krajowego odpowiedział na interpelację 
p. Chrzanowskiego w sprawie założenia w Tar- 
nopola instrukcyjnego warstatu lcowalskiego i ślu- 
sarskiego. Wydział krajowy poweżmie w tej 
sprawie uchwały, skoro tylko komisja przemy- 
słowa przedłoży mu konkretna wnioski. Poseł 
Chrzanowski zażądał otworzenia nad tą sprawą 
dyskusji na jednem z najbliższych posiedzeń. 
I.ba nie przychyliła się jednak do tego żądania. 

Z porządku dziennego odesłano do komisji 
sprawozdanie Wydziału krajowego w sprawie 
petycji gminy Fallenberg o przyjęcie na fundusz 
krajowy sumy 564 zł. 38 et. należącej się gmi- 
nie m. Bnda-Pesstu za utrzymanie Anny i Ke- 
rola Majerów. 

Nastąpiło z kolei motywowanie p. Lan: 
giego jego wniosku w sprawie organizacji pra- 
ktycznych szkół rolniczych dla włościan. Mowca 
wnosi o odesłanie wniosku do Wydziału krajo- 
wego. jako komisji sejmowej. 

P. Antoniewicz wnosi, ażeby Wydzia- 
łowi krajowemu połecić zdanie sprawy na naj- 
bliższej sezji. 

P. Romanowicz zaznacza, że z dniem 
ustaria Sejmu ustają i komisje, więc rzecz by- 
łaby bezprzedmiotową 

P. Struszkieowicex zaznacza, że jestto 
kwestia, potrzebująca wielkich stndjów nie można 
więc przeznaczać pewnego czasu. 

P. Langie konstatuje, że sprawa jest 
przygotowana i wnosi, aby Wydział krajowy 


przyszedł z wnioskiem na następnej sesji aejmo- 


wej. Isba uchwala zgodnie s wnioskiem p Lan- 
giego i Antoniewicza. 

Nastąpiło z kolei sprawozdanie komisji ban- 
kowej z przedłożenia Wydziału krajowego w 


pszedmiocie zmiany statuta Banku krajowego i 


budowy skrzydła gmachu sejmowego dla Banku 
krajowego i Wydziału kraj owego. 

Komisja wnosi: 1. Uchwalić absolatorjum ; 
2) upoważnić Wydział krajowy do wybudowania 
skrzydła gmachu :ejmowego ma gruncie, siano- 
wiącym własność funduszu krajowego, położonym 
przy ulicy Kościuszki, kosztem, niaprzekraczają” 
cym sumy 100.000 zł. z odpowiednim kredytem; 
3) wszystkis dochody Banku krejowego płynące 
z czynności jego tak w dziale hipotecznym jak 
i bankowym, wolne są od opłaty krajowych do- 
datków do podatków na lat dziesięć, a miano- 
wicie od 1. stycznia 1894 r. do dnia 31. gru- 
dnia 1904 r.; 4) zwrot wkładek oszczędności, 
lokowanych w Banku krajowym i spłata edsetek 
od tycbże, doręczoną zostaje posiadaczom keią- 
żeczek wkłudkowych przedewaaystkiem aktywa- 
mi i fanduszem rezerwowy Banku, a w dalszym 
rzym rzędzie aż do wysokości dwa miljonów zł. 
gwarancją funduszu krajowego; 5) kraj gwaran- 
taje dopełnienie zubowiązsń Banku, krejoweg» 
wypływających z wydania obligacyj kolejowych, 
w celu popierania budowy kolai w Galicji, aż 
do wysokości piętnasta miljonów zł.; 6) polecić 
Wydziałowi krajowemu, aby się wystarał u rządu 
dia obligacyj kolejowych o ulgi podatkowe, 
stemplowe i należytościewe i uznanie bezpieczeń- 
stwa publicznego; 7. nadto proponuje komisja 
zmienę statutów banku krajowego, mocą 
której ustanowionym zostaje przy Banku cawarty 
oddsiał dla pożyczsk kolejowych. 

,. Wsaystkie te wnioski zostały bez dysku: 
sji przyjęte w drugiem i trzeciem czytaniu bez 
czytania 

Z pora,ćhu na wniosek Wydziału krajowe- 
go, przedstawiony przez p. Edwarda Jędrze- 
jowicza, uchwalono udzielić na lat 5 od wej- 
ścią w życie uchwały koncesje na pobór opłat 
mytniczych: radom powiatowym w Borszczowie 
na drogach powiatowych Iwanków. Germakówka 
i Uście biskupie Jezierzany; w Samborze na 
drodze powiatowej Samborsko-Mościskiej ; w Tar- 
nowie na drodze powiatowej Teetowsko Byglicko- 
Jodłowskiej; w Stanisławowie do mostu na rze: 
ce Bystrzycy pod Czerniejowem. 

Nastąpiło z porządku sprawozdanie komi- 
sji prawniczej o reformie postępowania są- 
dewego w sprawach niespornych. Że względu na 
doniosłośś tej sprawy, opracowanej z niezwykłą 
grantowcością przes p. Madeyskiego, omó 
wimy jej obszerniej. Tu aaznaczamy, ż pizewo- 
dma myślą rezo!a-ji jast podział czynności, po 
legsjących na orzekaniu i siwierdzeviu 
fuktów. Pierwsze pozostarą przy sądach, den: 


gie przy notarjuszach, jako s'ałych delzgatach ; 


sadu Działanie sędziego ograniczy się na roz 
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nika, ale nie pomścijcie go pustemi frazesami, | z powodu ostatniego ustępu, skierowanego prze- 


DZIENNIK POLSKI z dnia 18. Maja 1898 r. 


strzyganiu kwestyj spornych, przyznania spadku 
— reszta należeć będzie do notarjusza, który 
może się wyręczaś nukwaliikowanym zastępcą. 
Za czynności nałożone będą opłaty taryfowe; od 
spadków, których czysta wartość nie przenosi 
100 zł. nie należy się żadna opłata. Podstawą 
taryfy będzie czysta wartość spadkn. Dział spad- 
ku odbyć się ma przed dekretem dziedzietwa, 
gdyby tego choć jeden dziedzie zażądał. Dalej 
domaga się komisja wprowadzenia rad opie- 
kuńczych, jako nadzoru nad majątkiem siero- 
cińskim. Następnie wniósł komisarz, ażeby Sejm 
wezwał sąd, iżby postarał się o uwolnienie od 
należytości spadkowych w wypadkach, przewi- 
dzianych w $. 1. ust. z 31. marca 1890 r. L 58 
dz. p. p. wszystkich spadków, których czysta 
wartość kwoty 500 zł. nie przenosi; o pomnoże- 
nie liczby sądów i sił sędziowskich; 
o tępienie pokątnego pisarstwa przez 
wprowadzenie do kodeksu karnego odpowiednich 
postanowień karnych, 

P. Chrzanowski zapytuje, dlączego w 
rezolncjach nie ma wzmianki o sądach pokoju i 
dlaczego wprowadzono urzędowe sądy opiekuń- 
cze, zamiast rad familijnych ? 


P. Kramarczyk żądał obniżenia należy- : 


tości za postępowanie niesporne i 
znaczkami stemplowemi. : 
P. Madeyski w świetnem przemówieniu 
motywował potrzebę takich włeśnie zasad, jakie 
proponuje komisja prawnicza, gdyż one są owo- 
cem głębokich studjów. Rady familijne są obce 
naszemu ustrojowi — u nas wśród ludności pa- 
nuje zawsze ten pogląd, że spadek nabyty być 
może prawnie tylko z pomocą sądu. P. Kramar- 
czykowi oświadczył, że komisja godzi się na 
płacenie należytości znaczkami stemplowemi. 

W głosowaniu wszystkie rezolu- 
eje komisji uchwalono. 

Nastąpiło z porządku sprawozdanie komisji 
prawniczej o wniosku p. Męcińskiego o przedła- 
żenie mocy obowiązującej $$. 2. i 8 ustawy z 
9. marca 1889 o ulgach należytościowych przy 
konwersjach hipotecznych, ea dalsze lata. Spra- 
wozdawca poseł Madeyski. 

Komisja wnosi o wezwanie rzędu do prze- 
dłażenia mocy obowiązującej owej ustawy. — 
Uchwalono bez dyskusji. 

Z porządku nastąpiło sprawozdanie komisji 
prawniczej o wnioska posła Weigla w sprawie 
zmiany statutu krajowego i krajowej ordynacji 
wyborczej w kiernuku pomnożenia liczby posłów 
z miast Lwowa i Krakowa. 

Komisja wnosi: o powiększenie li- 
czby posłów ze Lwowa do sześciu, z 
Krakowa do czterech. 

P. Michalski: „Zabierając głos przy 
sprawie, dotyczącej powiększenia liczby posłów 
z miast, czynię to nietylko jako poseł z taj ku- 
rji, ale i jako reprezentant tej pracującej, wyłą- 
cznie społecznej klasy, która niewątpliwie ma w 
tej wysokiej izbie wielu życzliwych przyjaciół, 
nie ma jednak dostatecznej reprezentacji. 

W słowach tych nie mieści się żadna wy- 
mówka: szlechetne hasła z roku 1791 przyszły 
dla Galicji niestety za późno. Miasta nasze, nic- 
gdyś Świetne, wystawione zawsze na pierwszy 
ogień, l:żały w ruinie, rząd austrjacki, widzą 
w miastach i szlachcie żywioł oporny, oboje uci- 
skał, a gospodarka niemieckich magistratów do- 
konała reszty. 

W ostatniem jednak 25-leciu postępy są zna- 
czne. miasta podnoszą się, stan średni się wy- 
kształca, miest stają się tem; czem hyć pówione; 
ogniskami ruchu, życia, przemysłu, a więc i cy- 
wilizacji 

Liczne zastępy rękodzielników i przemy- 
słkkwców osiadły w miastach, czem raz więcej 
garoą się do życia publicznego, czem raz silniej 
pojmują swe zadania obywatelskie i pregną brać 
udział w życiu społacznem. 

Prawda, że wiele pozostaje jeszcze do zro- 
bienia, ala teraz Czas, ażeby przystąpić do bliż- 
szego zajęcia się miastami, ażeby w myśl nowo- 
czeasnych pojęć, podjąć pracę w tym dnchu, w 
jakim podejmowała ją szlachta przed stu laty 
na wiekopomnym sejmie. 

Nie chcę nużyć panów omawianiem donio- 
słości miast w życiu społecznem, ani udowadniać 
cyframi jaka krzywda jest wyrządzona miastom, 
a tem bardziej stolicy, która podług ilości lu- 
doości powiana mieć dziesięciu posłów ; ale 
pizekonywania moje, byłby to glos wołającego 
na puszczy; dlatego teraz poprzestają na tem. 
Są tu zapewne tacy szanowni posłowie, dla któ- 


płacenia ich 


rych powiększenie liczby posłów z miast może i; 


ne bardzo sympatyczną jest rzeczą. 

Ci mówią o charakterze rolniczym i konser- 
watywnym kraju i nie sympatyzeją m tym la 
dem, jakiego przedstawiciele miast są wyrazem, 
ale do tych właśnie BI odzywam! i 

Penowie, dla mniejszych rzeczy nie zapomi- 
najcie o wiąkszych! ` z 

Był czas, kiedy najkonserwatywniejsza szla- 
chta i pajdemokratyczniejsze a postępowe miasta 
cierpiały jeden ucisk, bo były skarbnicą ducha 
narodowego. Ten duoh i dziś żyje i dziś czyni 
z miast nowe placówki. Placówkom tym dajcie 
strażników dziś, gdy to mczynić możecie, sżeby 
kiedyś nie przyszło żałować, że miastom w swo- 
im czasie nie dało się należytej siły, że ich re- 
prezentantów nie dopaściło się do powiększenia 
grona wojowników 0 nasze najwyższe dobro, 
mtedy, gdyśmy to uczynić mogli. Praca nad roz- 
wojem miast, praca około podniesienia ichi przy” 
garnienia do życia obywateł:kiego — to nie 
rzecz lokalna, miejska, nietylko ekonomiczna, ale 
w całem tego słowa znaczeniu narodowa. Po 
większenie posłów z miast i sprawiedliwy udział 
miast, to jedno z najważniejszych zadań Sejmu." 


W dalszym ciągu zaatakował p. Michalssi | 


prasę za jej dosyć często niesłnszne zachowanie 
się wobec. stolicy. } 

P. Rożankowski nie chce cząstkowej 
r formy wyborczej, ale całkowitej i dlatego 
wnosi o odesłanie cułego przedłożenia do Wy- 
działu krajowego. s 4 

P. St. Tarnowski zaznscza, że i obronie 
będzie głosował przeciw ; sądzi, że poprawienie 
uetawy wyborczej sporadyczne, Da nic się nie 
przyda. Zresztą wybory w miastach, wichraone 
przez żywioły radykalne, nie dają gwarancji, że 
wybory będą dobro. 

Dr Goldman oponuje przeciw wywodom 
p. Tarnowskiego. Nie jest rzeczą p. Tarnowskie- 
go sądzić wybory z miast. Przeciw twierdzeniu 
p Tarnowskiego zakłada protest. Ze Lwowa i 
Krakowa wych:dzą posłowie, których działalność 
była skierowana dla dobra kraju. Nie welno 
partji stawić po nad dobro kraju nie w-lgo 
wigo mówić, ż godność kraju straciła na wybo 
rze posłów. Nasi posłowia 
skutecznie dla dobia całego kraju. (Brawo). 
P. Tarnowski zaprzecza, jakohy mówił 
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wania wyborów. Zajścia, jakie są, obniżają go- 
dność wyborczego aktu, 

P. Asnyk polemizuje z p. hr. Tarnowskim. 
Protestuje jako poseł krakowski przeciw temu, 
jakoby wybory w miastach były obrazą godno- 
ści kraja. Jeżeli były kiedykolwiek zatargi, to 
gą One wszędzie — a kto winien, to także nie 
dowiedzione. (Brawo). 


dnego z posłów, który powiedział, że gdyby 
element wyborczy: w miastąch był konserwaty- 
wny, toby za powiększeniem liczby posłów gło 
sował; dowodzi, że poseł ten nie rządzi się po- 
cznciem słuszności. Chce ów poseł dla tego ka- 
rać miasta, że one nie są takie, jak on chce. 


W takiej sprawia na partyjnem stanowisku stać | 


się nie powinno. Za wnioskiem komisji głoso- 
wać będą ci, którzy uznają prawa miasta, 
przeciw ci, którzy ich nie uznają — słowem 
Ssjm wypowie zdanie wedłag najlepszej swej 
wiedzy i wiary. 

s Dwieście lat temu Lwów zasłaniał swą 
piersią kraj, gdy go opuściło rycerstwo — i 
dziś porowni ze szlachtą ma prawo. Ale. zre- 
! sztą Czy konserwatyści mają jeden jednolity 
j kierunek ? 

Gdybyśmy mieli zostać konserwatystami, 
czy nie mógłbym się zapytać, według jakiego 
modelu mamy być konserwatystami ? 

Ależ my konserwujemy ducha narodowego 
i bronimy go przeciw kosmopolityzmowi. Gdy 
my nie będziemy silni, zobaczycie, jak te prądy 
wzrosną. 

Jeżeli atoli nie chcecie postępu, to nie 
nchwalajcie kolei podolskich, bo z niemi postęp 
wejdzie między lud. (Brawo) 

Niepotrzebnie wprowadzono kwestję polity- 
caną -- ona jest tylko kwestją sprawiedliwości. 
Mam  nadziaję, że wnioski komisji przejdą. 
(Brawo.) 

Komisarz rządowy hrabia Łoś zastrzega 
rządowi wszelką swobodę w ocenie- 
niu tej sprawy Jeżeli Sejm uchwali 
wnioski komisji, rząd je rozpatrzy 
i stosownie do tego postąpi, gdy dla 
niego kwestja ludności i płaconych 
podatków nie jest decydującą. 

P. Golejowski w sposób wysoce słuszny, 
przemówił za uchwaleniem wniosków. 

Posłowie z miast — mówił on — nie rez: 
sadzą Soimu. (Oklaski i brawa.) < 

Po uchwaleniu zamkniecia dyskysji prze- 
mówił p. Fruchtmann, jako sprawozdawca 
w obronie wniosków komisji. Wykazuje on 
krzywdę, jaka się mia:tom tym stała i oparty na 
materjale cyfcowym, zaznacza, że to przynosi Ca- 
łemu krajowi sz%odę. 

Z kolei przystąpiono do głosowania. Po 
skonstatowaniu ilości obecnych ukazało _ się, ża 
nie ma kompletu. Wobec tego pa wniosek p. 
Romanowicza zawieszono posiedzenie na 10 
miaut. 

Po upływie 10 minat książę marszałek 
stwierdził, że jest tylko 106 posłów, a więc 
przedmiot spadł z perządku dzien- 
nego. : 

Posłowie Romanowicz, Ratowski i Chrzano- 
wski sprzeciwiają się temu, a poseł Golejewski 
żąda, aby skonstatowano komplet przea imienne 
głosowanie. Hr. Stanisław Badeni zaznacza, 
że jeżeli książę marszałek orzeknie, że nie ma 


kompletu, to rzecz skończona, ale książę mar- 
-ezałók nić OÓrKÓŁWT * o > .> 
| że tak jest i celem aniknienia dyskusji zarządza 
obliczanie obecnych posłów. Po obliczeniu 
okazało się, że jest wisubie tylko 100 
posłów obecnych i wsżna ta Bprewa 
spadła z porządku dzie 1ego | !— głównie 
dsięki Rasirom którzy opuścili gremialnie salę. 

Przewodnictwo objął ks. Sembratowicz. 

W załatwienia sprawozdania komisji budże- 
towej, w przedmiocie przyjęcia dla szpitala ów. 
Łazarza w Krakowie jeszcze jednej sio try mi- 
łosierdzia i posłagaczki, oraz pomocn:ka prowi- 
zora, — sprawozd. poseł 0 zyżewicz, — uchwa* 
lono stosownie do wniosku sprawozdawcy. |. 

Z kolei nastąpiło sprawozdanie komisji ad- 
ministracyjnej o projekcie rządowym ustawy ło- 
wieckiej dla Galicji. Sprawozdawca poseł Adam 


W ogólnej dystuaji zabrał głos p. Kra 
marczy k. Oświadczył, iż głosować będzie 
przeciw tej ustawie, bo nakłada ona znów na 


| włeńciaństwo nowa ciężary i żądał odeełania jej 


napowrót do Wydziału krajowego. 
Na wniosek p. Żardockiego, motywo- 


| wany tem, że wczoraj dopiero rozdano przedło- 


żenia, uchwalono odroczyć tę sprawę do nasię- 
( pnego posiedzenia. 

Petycię rady miasta Starego Sącza, wzgle: 
! dem założenia w Starym Sączu wzorowego war: 


| statu szewskiego (sprewordawca poseł Weigel), 


przekazano do załatwienia Wydziałowi krajowe- 
mu w porozumieniu z komisją przemysłową. 

W sprawie petycji gminy Borzęcin (pow. 
Brzeskiego) o zapomogę na odbudowanie salus 
w wałsch rzeki Uszwicy (sprawozdawca poseł 
Gormyski, w zastępstwie p. Struszkiewicz), 
uchwalono stosownie do wniosków sprawozdawcy. 

W załatwieniu wniosku posła Fruchtsana 
w sprawie przyspieszenia wprowudzenia w życie 
trybunału I. instancji w Stryju. — sprawozdawca 

„Wzywa się 
rząd, aby nia oglądając się na dalsze ofiary 
gminy miasta Stcyja bezawłosznie przystąpił do 


aktywowania sądu obwodowego % Stryju i w tym | 


| eela budowę gmachu sądowego w Stryju jeszewe 
| w bieżącym roku rozpoczął". 

j W załatw emu wniosku p. Skałkowskiego 
| w przedmiocie autentycznego interzretowaria $. 
23 ustawy kraj o spłatach ma rzecz funduszu 


prop. uchwalono na wniosek komisji (sprawozd.. 


I 
p. Fru'htman): 
nWłościciel majętności tabalarnej, który 
według $. 23. wolay był od opłat na rzecz fan- 
duszu propinacyjaego, od zakładania nowych 
gorzelń, browarów lub miodosytni, pozostaje 1 
nadal od tych opłat uwolniony, jeżeli zakłada 
gorzelnię, browar iub miodosytnię W obrębie 
tego okręgu, na który rozciągeło się propina- 
cyjne prawo wyszynku do końca roku 1889, z 
jego majętnością tsbularna połączone”, 

Z kolai przystąpiono: do sprawozdania ko- 
misji budżetowej o zamknięcia rachunków fan- 
duszów indomaissoyjaych za rok 1891, Za apra- 
wozdawcę posła rzanowskiego referował hr. 

| Stanisław Badeni. W my:l jego wniosków: 

„Sejm poleca Wydwaławi krajowemn, aby 

na przyszłej sesji sejmowej przedłożzł — ah 
pełnienin «mknięcia rachunków za Tr. 1, 
wykaz dochodów rzeczywistych dodatku in- 
| demnizącyjnego w roka 1891 dla wszystkich 

trzech funduszów indempizacyjnych 


ia 


JD wyl? PO AC CCA, 
o reznltacie wyborów, ale o sposobie odby- ; 


Romanowicz podejmując słowa je- | 


z W z w w z R Z EN TE Z ZZA W OO O ZZO ZZA ZO ADA, 


oraz wykaz wskiego do Krościenka, 


do ozyczozemia zę bòw. 
aś kamiań Pr 
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załegłości tego dodatku z końcem roku budże- 
towego 1891 wraz z uzasadnieniem kwot tych 
dochodów i zaległości.“ Uchwalono. Na tem prze- 
rweno posiedzenie i odczytano interpelację p. Wł 
Kozłowskiego i towarz. do komisarza rządowego 
zaznaczającą, że zwalczanie chorób epidemi- 
cznych jest wydstkiem państwowym, że zab 
żadna ustawa ednośnych ciężarów na gminy nie 
| wkłada. Rząd przyznał to wprawdzie zasadniczo, 
ele nie udzielił na cele zdrowotne dostatecznych 
| środków, W Górnej Austrji natomiast przyczynia 
się znacznie do służby zdrowia w gminach, a 
| w Dalmacji do zwalczania słabości „skrljewoś, 
W Galicji pomoc państwa podczas cholery była 
! za szezupłą, gminy natomiast poniosły przekra- 
| czające ich siły ciężary. Tytuł do większego 
wydatku ma Galicja jako kraj, dłagą suchą gra- 
nicą oddzielony od Rosji i w interesie państwa 
i innych krajów koronnych. Również i procent 
śmiertelności w Galicji 81:58 pro mille obok 
Rosji, Bouches du Rhöne, Hautes Alpes, Alpes 
Maritimes, Reuss, Palatynatu i Górnej Bawarji 
najwyższy w Europie, uzasadnia większyą wy- 
datek. Na życzenia odaośne posłów polskich 
odpowiedział rząd, dając do zrozumienia, że 
jeśli namiestnictwo poprze życzenie, tymże ży- 
czeniom zadość uczyni. 

Na podstawie powyższego "wywodu poseł 
Kozłowski i towarzysze interpelują pana 
namiestnika, czyli zamierza poprzeć rezolucję 
sejmową, aby rząd na zwalczanie chorób spide- 
micznych w Galicji przeznaczył 100000 zł. ze 
skarbu państwa i czyli kwota ta będzie watawioną 
w budżet pzństwowy na r. 1894. i 

Koniec posiedzenia o godzinie Sciej m. 15, 
następne posiedzenie jutre z powodu ruskiego 
święta za zezwoleniem ks. metropolity dopiero 
o godz. 4'/, pojpoładniu. 


KRONIKA. 
Pamiętajmy 0 fundacji Imienia Tadeusza 
Kościuszki. 


Djarjusz iwowski. 

Czwartek 18. maja. 

Teatr: „Favsrita”, opera w 4 aktach Donizet- 
ti'ego. Początek o godz. 7'|, wieczorem. 


"+ Zygmunt Sawczyński, emer. dyrektor semi- 
narjum męskiego, członek rady szkulnej kraj, długo- 
letni poseł na Sejm kraj i do rady państwa, mąż 
pełen zdolności i zasług, znany zaszozytnie w całym 
kraju, zmarł wczoraj o godz. 2. w poładnie po dłuż- 
szej i ciężkiej chorobie. 

Nekrolcgja. Jan Makowski, obywatel miasta 
Krakowa, żołnierz pólski z r. 1891, zmarł tamże 
przeżywszy 84 lat. — Apolonia z Lisowskich Ni. 
żyńka, wdowa po rządcy dóbr, zmarła w 74 roku 
życia w Krakowie. 

Kalendarz. Czwartek (18.): Feliksa spow. — 
Wschód mosea o godzinie 4. minut 24, zachód o 
godzinie 7. minut 30. 

Kalend myśliwski. 
cietrzewie i głuszce. 

Odznaczenie. Papież nadał p. Franciszkowi 
Slękowi, dyrektorowi kasy oszczędności m. Krakowa, 
trzyż komendorski crderu św. Grzegorza. 

Promocja. Pp. Karol Szymecn Franciszek See- 
liger, rodem za Lwowa i Leopold Bader, rodem 
z Mikuszowio w Galicji, otrzymali na krk. untwer- 

z JĄ 12 wE o s 


Wolno polować na 


Spór gminy miasta Lwowa z tramwajem kon- 


j oym o budowę kolei elektrycznej w naszem mieście, 


został przez sąd polubowny przychylnie załat siony. 
Miasto spór wygrało Dziś rano będzie stro- 
nom wyrok ogłoszony i doręczony. 

Ka ca istnieją telefony we Lwowie? Od ps- 
wnego czasu otrzymujemy najrozmsitsze załalenia na 
nieporządki, panujące nietylko w centralnej staeji, ale 
w całem urządzeniu lwowskich teiefonów. Dzieje się 
to od chwili, gdy rząd obłął telefony w swoje posia- 
danie. Jeden z etrzymanych listów, który reasumuje 
wszystkie te słuszne skargi i zażalenia, pozwalamy 
sobie przytoczyć w całej osnowie: „Szanowna re- 
dzkcjo! Coś się popsuło w Iwowskiem państwie tele- 
fonów. Wszyscy byli przekonani, że gdy rząd cboj- 
mie telefony w swój zarząd, skorzysta na tem pu" 
bliczność, tymozasem stało się inaczej. — Nietylko, że 
telefon jest obecnie droższy, ale nie odpowiada cu 
wcale swojemu celowi. Większa część aparatów jest 
zepsuta oo chwila trzeba wzywać mechanika, ale i 
ten wiele pomódz nie może. Najozęście; jednak dy- 
rekoja telefonów przysyła indywidua, które o urzą- 
dzeniu telefonów nie mają najmniejszego wyobrażenia. 
Facet taki ogląda telefon, otwiera skrzynkę w której 
się mieści bateria kiwa głową... i edchodzai,"afe nie 
poradziwszy. Trzeba więc znowu wzywać pomocy dy- 


rekcji. a tymozasem z telefonu nie można robić 
użytku. Trwa to czasami 1 dai kilka ale płscić 
trzeba punktualnie. Służba w stacji centralnej jest 


tukże miedołężna Bardzo często się zdarza, że kilk 

naście minut trzeba czekać na odpowiedź ze sta i 
centralnej, a gdy nareszcie myślisz, że jesteś już ; - 
łączony — dzwcnek się nie odzywa —- gdyż jesteń 
„nie połączony — wyłączowy”. Przerwa taka 
trwa pół, a często i godzinę, a mając pilsy interes, 
abonent telefonu bierze dorożkę którą zastępuje się 


— połączenie telefoniczne. : 

Ža sieć telefoniczna jest myloie założona, żę go 
chwila następuje zetknięcie się drutów, © tem nawet 
na razie nie wspominam.  Konstatuję tylko, że rząd 
każe sobie za telefony drogo płacić, a o wygodę pu- 
bliezności zupełnie nie dba To też nie dziwnego. że 
wielu abonentów telef:nu zamierza pozbyć się tej 
kosztownej... zabawki, bez której ostatecznie bę: 
dziemy się mogieli obejść. S 5.“ 

Wiadomości djecezjalng, Gr. kat. djecezja prze- 
myska. Prez nty otrzymali księża: Juijan Platek na 
Dublany w dekanacie mokrzańskim i Grzegorz Ka- 
łymon Na Ryszkową Wolę w dekanacie jarosła- 
wskim. 

_ Zderzenie pociągów. Wozoralszy Pociąg kurjer- 
ski nie przybył popołudnia do Lwowa, a to z po- 
wodu zderzenia która miało nastąpić w Prerau. 

Z „Koła literackiego". Od P. Styki otrzy- 
mujomy zawiadomienie, 29 zapowiedzianego na dzić 
w „Kala litoraoktem “ „odczyta miec nie może. 

Zmiany w etacie straży skarbowej, Z nowo 
mianowanych nadkomisarzy i komisarzy przydzieleni 
zostali : pp: Malinowski i Zaremba dla Lwowa, 
Machooki do Jarosławia, Uhyżewski do Rudek, Abrycht 
do Kolbuszowej, Siara do Uhnowa, Ostrowski do 
Mislnicy, Klein do Husiatyna, Kancki do Toporowa, 
Rzepecki do Drohobycza, *Froner do  Zawałows, 
Turzański do Tłumacza, Kuźmiński do Zsledsezyk. 
Z dotychczasowych stanowisk przeniesiono kierowni- 
ków nadzorców pp: Słopeckiego do Przemyślan, 
Benrotha do Rudziechowa, Prószyńskiego do Rohatyna, 
Feisa do Żywoa, Miillera do Ozermina, Sosnowskiego 
do Obertyna, Curkowskiego de Uścieczka, Dzieszko- 

Decordego do Kozowy, Cengla 
re Key a ME. 
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pA PAC AOA AOEROPOAOZZZEEROAŚ 
do Niska, Chodzińskiego do Majdanu Sieriawskiego, 
Grubeckiego do Zakliczyna, Życzyńskiego do Kamionki 
Stramiłowej i Kozieradzkiego do Myślenie: 

Komitety lokaine. Dyrekcja wystawy otrzy” 
mała z Bochni następnjące pismo : 24 + adr 4 
zaszczyt zawiadomić, iż za inicjatywą R. | Gi: 
keji zawiązsliśmy w Bochni miejski Spa że alny 
powszechnej wystawy krajewej roku 1894, pod prze- 
wodnictwem dr. Se ego, burmistrza miasta 
Bochni. Sekretarzem pierwszym komiteta i prowa- 
dzącym biuro został dr. Michnik, adwokat w Bochni 
i na jego ręce prosimy przesyłać wszelkie pisma, do 
komitetu lokalnego stosowane. Komitet lokalny w 
Bochni wsią? sobie za szezególoiejsze zadanie, za* 
ohęcić miejscowych rękodzielników do jak najliczniej 
szego obesłania wystawy i w tym kierunku prze- 
ważnie działa nie wykluczając naturalnie i innych 
działów, 0 ile kona w Bochni znajdą wystawców. 
W tym celu rozesłał komitet lokalny odezwę do. 
wszystkich rękodzielników, postanowił starać się 
o potrzybne fundusze na zaliczki dla uboższych 
wystawców na zakupno materjałów, zapowiedział 
na dzień 4. czewca r. b. odozyt o znaczeniu wy- 
stawy dla rozwoju rękodzieł, jednem słowem roz- 
winął akcję w kierunkach w regulaminie dla komi- 
tetów lokalnych wskazaną. Komitet lckalny, dr. Se- 
rafiński, przewodniczący, dr. Michnik, sekretarz . 

Wystawa nasza coraz = E koła. 
Dowodzą tego liczne już zgłoszenia łu - 

U Morge. jakie dyrekcja wystawy Mrr 
różnych stron. Między innemi zgłosiło m u P 
właśnie do dyrākoji dwóch ajentów poważnyco Arm 
z Wielkopolski i Śaląska z żądaniem bliższych cbja 
śnień, co do programu i szczegółów wystawy. Na- 
pływają też z zagranicy interpelacje w sprawie 
działa patentów i wynalazków polskich. 

Balen na wystawie. Przedsiębiorey  zagrani- 
ozmi nie zasypiają gruszek w popiele! Wieści o 
naszej wystawie doszły licznych „impresarjów* wsze 
lakich „oodowności*, którzy też szturmują dyrekcję 
wystawy o przypuszczenie ich na plac wystawowy. 
Właścicieli balonów zgłosiło się na przykład dwóch: 
Mary i Surcouf, obydwaj Franouzi. Proponują oni 
urządzenie jazdy balonem captif (na uwięzi), oraz 
szereg wycieczek balonowych swobodaych. Posta- 
nowienie dyrekeji w tym punkcie nie jest jeszcze 
wiadome. 

Z sądu. Trzecia kadencja roków przysięgłyeh 
rozpocznie się w lwowskim trybanale karnym dnia 
24. b. m. Do sądzenia wyznaczene są dotychozas 
następne Sprawy : 


ster, zbrodnia kradzieży; dnia 25. Leon Góralewiez, 


zbrodnia Kradzieży; dnia 26. Rozsijs Sowińska, zbro- 


dnia dzieciobójstwa; dnia 27, Maksym Nowosad, 
obraza honoru; dńia 29. Lipa Fleischmann, kradzież; 
dnia 31. Jurko Bazylewicz, zgwałcenie. W ozerwtn: 
Dnia 2. Wikterja Buczek, zbrodnia uszkodenia oiele- 
snogo; dnia 3 Józef Hudec, występek z $. 300 dz. 
ust. kar.; dnia 5. Leiba Margosches, zbrodnia cięż- 
kiego usskodzenia eiała; dnia 6. Bohdan Czajkowski, 
obraza honora; Jan Stelkiewicz, kradzież i dnia 8. 
Stefan Pyzio, kradzież. 

W losowaniu z iandacji astypendyjnej imienia 
arcyksięcia Rudolfa dla  stanisławowskiah  rzemieśl- 
ników wyciągnął szozęśliwy numer, dający prawo do 
200 sł., Jakób Stolarczyk, ozeladnik kowalski. 

Konkursy. Akademja umiejętności w Krakowie 
ogłasza konkurs na stypendjam imienia Śniadeckich 
z fundacji śp. Seweryna Grałęzowskiego, w kwoole 
5.000 franków. Celem powyższego stypendjum jest 
dopełnienie studjów naukowych za granicą; według 
słów fundatora, „z celem tym łączy się myśl, ażeby 
przy tej pomocy uniwersytety krajowe — na teraz 
krakowski i lwowski — mogły mieć zapewniony za~- 
pas sił naaezycielskich, œ w każdym raxie kraj la- 
dzi, mogących wpływać samodzielnie na postęp nmie- 
jętności.* Kandydat, mogący otrzymać to stypendjam, 
jeśli nie jest przy jakimkolwiek krajowym, lab zagra- 
nioznym uniwersytecie docentem, lub asystentem, wi- 
niep posiadać wyższy stopień naukowy i być znanym 
z gorliwej pracy w zawodzie, któremu ' pragnie się 
poświęcić, w każdym z86 raz © wymagać sią będzie 
od niego biegłości w języku polskim. Tym ee 4 
stypendjum powyższe mogą ubiegać się kandydaci, 
którzy poświęcają się naukom przyrodniczym, lub 
matematycznym. Podania wnosić należy do Aksdemji 
umiejętności w Krakowie po dzień 10. czerwca 1898 
i dołączyć do nieh następujące załączniki: 1. Dowody, 
że kandydat, według warunków, powyżej określonych, 
może ubiegać się o powyższe stypendjam ; jeżeli zaś 
jest docentem, powinien wykazać, 60 dotyohezas wy- 
kładał i ilu miał słuchaczy. 2. Prace naukowe, dru- 
kiem ogłoszone, albo też i rękopismienne. 3. Dokła- 
dny program studiów, które w ciągu roku zamierza 
odbywać. Stypendjum powyższe wypłaci kasa Akade- 
mji umiejętności w dwóch równych ratach  półro- 
ocznych, a pierwszą ratę dnia 1. października 1893, 
drugą zaś dnia 1. kwietnia 1894. Wypłata drugiej 
raty zależeć będzie jednak od uchwały komitetu sty- 
pendyjnego, któremu stypendysta po upływie pier- 
waszego półrocza złoży wyczerpujące sprawozdanie z 
odbytych studjów. 

Akademja umiejętności w Krakowie ogłasza kon- 
kurs na stypendjum im. á p. Z:nona Pileckiego w 
kwocie 1.200 zł. Kandydatem może być, wedłag 
woli ś. pam. Zenona Pileckiego, tylko rodowity 
Polak, katolik obrządku rzymskiego, lub gresko-uni- 
okiego, który ukończył kurs mauk uniwersyteckich ze 
stopniem doktora, lub też na jednym z uniwersytetów 
rosyjskich ze stopniem kandydata i pragnie udać się 
za granicę, oelem dopełnienia studjów w obranym za- 
wodzie naukowym. Kandydat pewinien władać biegle 
językiem ojozystym i ma we własnym interesie po- 
starać się o wszelkie dowody, świadczące nietylko o 
jego uzdolnieniu, wytrwałej pracowitości i zamiłowa- 
NIU W naukach, lecz także o jego moralności i po- 
czucia narodowem. Pomiędzy kandydatami, zarówno 
pod- każdym względem  zasłagującymi na otrzymanie 
stypendjum, pierwszeństwo dane będzie kandydatowi, 
pochodzącemu z pzowinoyj zostających pod panowa- 
niem rosyjskiem raze A 

- m o stypendjum to ubie 
gać się mogą kandydaci, którzy poświęcają się rze- 
oczom polskim, a Mmianowięje ori. i w, naj 
rozleglejszem znaczeniu. historji Prawa polskiego, li- 
teratary polskiej, lub nance jazyka polskiego. Podania 
wnosić należy do Akademji umi aj 


593 - Héol w Krakowie 
po dzień 18. czerwoa 1898 i d obyć o 
stępujące załączniki: 1. Dowody, kę Ksądydat, cą 


dług warnnków, powyżej określonych, ma pra. r 
= o powyższe stypandjam. Ź£. Doklady '=4 
gram studjów, które w eiągu roku zamierzą o by- 
wać. Stypendjum powyższe wypłaci kama Akademiji 
umiejętności w dwóon równych ratach półrocznych, 
a mianowioie pierwszą ratę dnia 1. października 1893, 
drugą zaś dnia 1. kwietnia 1894. Wypłata drugiej 
raty zależeć będzie jednak od uchwały komitetu sty- 
pondyjnego, któremu stypendysta po. upływie pier- 
wszego półrocza złoży wyczerpujące spr wozdanie z 
odbytych studjów. 

"Wycieczka Polaków amerykańśkich do sta- 
rego kraju Z powodu wystawy we Lwowie i stole- 
tniej rooznicy powstania Kościuszki, organizuje sę w 
Ameryce, z Inicjatywy p. Słupskiego, pierwsza zbio- 
rowa wyoieozka do starego kraju. Goście amerykań- 
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W maju: Doia 24. Dawid Fór-. 


ść! Iii 


"scy zwidzą Poznań; Gniezno, Gdańsk, Toruń, Kra- 


DZIENNIK POLSKI s duia 18. Maja 1808. 


„pogrzebani zostali”, tj. utonęli wraz ze swojemi opi- 


ków, Lwów, Zakopane i Morskie Oko: Ci, którzy ze- j njami. w falach wymowy referenta komisji. 


chog zwidzić. Warszawę, 


będą musieli dojechać tam 
pojedyfńezo. 


Za uratowanie życia. Michał Młodnicki, ko- | o p k 
otrzymał | grafy muszą zostać zamienione nietylko pod stylisty- 


mendant stacji żandarmerji w Łużanach, 
soo n/ĘK: yiza sługi. Pan Michał Młodnioki ura- 
tował życie tonącemu 'człowiekowi z narażeniem 
własnego. 


Prozydent Carnot, jak donoszą z Paryża, cierpi 
na afekcję wątroby. Carnot od dni kilku nie opuszcza 
pokoju. 
Otwarcie przystanku kolejowego Sattendori. 
Zd. 1. maja br. został otwarty przystanek Satten- 
dorf przy kilometrze 368*7/, pomiędzy stacją Ossiach 
i przystankiem, od 1. maja br. naswanym „Annen- 
heim“, dla ogólnego ruchu osobowego 1 pakunkowego. 
Pociągi osobowe, które się w Sattendorf zatrzymują, 
są już w rozkładneh jazdy ważnych od 1. maja br. 
c" kandydatem do akademji. Wśród 
kandydatów na opróżnione przez śmierć Taina krzesło | 
ozłonka akademji franouskiej, staje także obywatel 
Achilles Le Roy, jeden z najskrajniejszych agitato- 
rów socjalistycznych. Le Roy jest z zawodn zecerem, 
pisze poezje i wydaje broszury socjalistyczne. Jedna- 
mu z reporterów oświadczył Le Roy, co następuje: 
„Wiem, że pomiędzy uczonem zgromadzeniem człon- | 
ków akademji, a mojemi zasadami przewrotu nie ma 
harmonji; ale właśnie dlatego występuję jako kan- 
dydat. Zamiast być po prostu straźniczką ozystości 
i żywotności francuskiego języca, jak to jej prze- 
znaczył Richelieu, stała się dziś akademja kołyską 
orleanizmn, ostoją zacofania, twierdzą reakcjonarju- 
Bzów. Jeżeli do niej wejdę, to tylko na to, aby ją 
obalić. Moi przyjaciełe wraz ze mną życzą sobie, 
uby moje nagłe wtargnięcie de tego "obozu peruk 
mogłe za sobą pociągnąć skutki bomby wybnuoha- 
jącej. Chętnie wysadzilibyśmy całą budę w powie- 
trze. Możesz pan to otwarcie wydrukować, bo prze- 
cięż pojmiesz pan, że na zwycięstwo w głosowaniu 
nie liczę. Chodzi mi tylko o manifestację i tej do- 
konam, ubiegając się o krzesło,“ 

Usiłowane samobójstwo. N. Haupt z Morawy, 
37 lat liczący, strzelał onegdaj do siebie dwukrotnie 
z rewolweru ma gruntach wsi Olszy. pod Krakowem. 
Bezprzytomnemu już prawie odebrali nadbiegli ludzie 
rewolwer i zażądali pomocy. Na miejsce przybył ko- 
misarz policji dr. Rękiewicz i lekarz dr. Sokołowski. 


Po udzieleniu pomocy, odstawiono poranionego do 
szpitala: -- 

Pożyczki dla rękodzielników, pragnących 
"uczestniczyć w wystawie krajowej. Do przewo” 


dniczących sekoyj, mogacych korzystać z bezprocen- 
towej pożyczki, przeznaczonej do ułatwienia rękodziel- 
nikom i przemysłowcom krakowskim wzięcia udziału 
w wystawie r. 1894 wystosował wydział lokalnego 
komitetn wystawowego w Krakowie następujące pismo : 
Uchwałą z 1. 5. maja 1893 wydział lokalnego ko- 
mitetu wystawowego przedłnżył termin zgłoszenia się 
o pożyczki na cele wystawy ostatecznie po dzień 1. 
ezorwca br. Zawiadamiając e tem W. P., jako prze- 
wodniczącego sekcji, uprazzam o łaskawe poinformo- 
wanie o tem ewentualnych wystawców sekeji -izo 
zwrócenie ich uwagi, iż w terminie tym razem z żą 
daniem pożyczki i rysunki zgłoszonych przedmiotów 
należy przedłożyć. Wniesione po terminie tym zgło- 
szenia o pożyczki uwzględnione nie będą Z wydziała 
lokalnego komitetu wystawowego. Jan Rotter. 
ypadek. Wskutek szybkiej i  nieostrożnej 
jazdy zderzyły się na rogu ul. Halickiej omnibus nr. 
3 z dorożką nr. 115 i to tak gwałtownie, że woźni- 
ca dorożkarski spadł z kozła i odniół silna skalecze 
nia, a*również i gość, siedzący w powozie, został lek 
ko potłaczowy. Woźnicę Michała Tymkę opatrzono 
w stacji ratunkowej. Wina tego wypadku, jak skon- 
statowała policja, spada na farmana omnibusii. 
` Krwawą walkę ze złodziejem stoczył wozoraj 
ajent policyjny Qiinsberg. Cięty on został tasakiem 


= żołnierza, którego przychwycił na kradzieży. 
emu detektywowi= «p. 


szedł - z pomocą żołnierz 

polierjay | ten snywu ciął pałeszem owego żołnie 

rza, którego oddano! w ręce władz wojskowych 
Pollcja aresztówała wozoraj- kilku =-nietrapie- 


cznych złodziei, którzy wydaleni przymusowe ze iwo. 
wa i mając tutaj wzbroniony pobyt, powrócili znowu, 
oczywiście w celu kradzieży. Odstawiono ich do s3- 


da oelem ukarania, 


Spis lekarzy Polaków, którzy ordynować będą 
w zdrojowiskach i stecjach klimatycznych w 1898 r.: 
Busko (Król. Pol pow. stopnioki) doktorowie Dy- 
mnicki, Grabowski, Majkowski, Sulimirski. Ciecho 
cinek (Król. Pol.) doktorow'e Certowicz, Lewenstein, 
Lubowski, Pajewski, Ruppert, Stockmann, Tannen- 
baum, Wolberg. Cieplice czeskie dr. Skrzyński. 
Cieplice trenczyńskie dr. Filipkiewicz. Dru 
skieniki (Litwa) doktorowie Bujcikowski, Szepie- 
towski. Elster (Saksouja) dr. Błociszewski. F ran- 
censbad doktorowie Dębicki, Frenkel, Kittel, Rozner. 
Fürstenhof dr. Czerwiński. Gleichenberg 
doktorowie Brübl, Bulikowski, Grodzisko (Król. 
Pol ) doktorowie Bojasiński, Rzoczniowski. In o w ro- 
cław doktorowie Krzymiński, Przybyszewski. I wo- 
nicz doktorowie Dębicki, Kaden, Rościszewski. Ja- 
worze dr. Kowalski Karlsbad  doktorowie Has- 
sewioz, Kretowicz, Rosenberg, Stiche, Tugendhat. 
Kissingen dr. Obłapowski. Krasnobród (Król 
Pol.) doktorowie Rose, Skłodowski. Krynica dokto- 
rowie Aszkenazy, Blatteis, Cercha, Ebers, Lerentski 
Kmietowicz, Kopff, Michalik, Skórczewski, Roth. 
Krzeszowice dr. Dura. Landek  doktorowie 
Ostrowicz, Pomorski. Lubień (?). Marienbad 
doktorowie Dobieszewski, Jaroszyński,  Kautmann, 
Prayer, Harajewicz Władysław. Marjówka dr. Der 
kański. Meran dr. Briibj (zima). Nałęczów 
(Król. Pol.) doktorowie Chełchowski, Doliński, Nus 
baum. Niekłań dr. Misiewicz. Nizza dr. „Tymo- 
wski. Nowe Miasto (Król. Pol.) doktorowie Nie- 
dzielski, Pawiński. Rabka - doktorowie Głuchowski, 
Porębowicz. Reichenhall dr. Goldschmidt Ry- 
manów doktorowie Dakiet, Jodłowski Krzyszkowski, 
Regiec. Sła wuta (Wołyń) doktorowie Przesmycki, 
Dobczycki, Soleo (Król. Pol.) doktorowie Daniewski, 
Siarczyński, Szozawnica doktorowie Kołączkowski, 
olborowski, Doskowski,  Gluziński, Hamerschlag, 
Kruszyński, Nieszkowski, Starachowicz. Tros ke | 
wiece doktorowie Plech, Pelczar. Wysowa dr. | 
Blatteis (syn). Zakopane doktorowie Buzdygan, 
Chramiec, Piasecki, Chwistek, Żegiestów dr. Kor- 
czyński Ludomir. 
W krakowskiej radzie miejskiej rozpoczęła się 
w poniedziałek dyskusja nad projektem ustawy o wy- 
dzierżawienie nowego teatru i prawa dawania w nim 
zag wisk. Dyskusją tą interesują się w pierwszym 
Re le artyści dramatyczni, którzy też licznie przy- 
A galerję. Szybkiego załatwienia sprawy wy- 
zawienia, a raczej ogłoszenia warunków dzierża- 
wy jestm domagają się wiedze rządowe, bowi 
według oznafmienia E è dze. rządowe, owiem e 
delegat namiestuiot wiceprezydenta p Friedleina — 
« wa, p. Luiskowski, odniósł się w 
t-j mierze do prezydj A 
A yojum miasta. Pp. znawoy spraw 
utralnych, w tym eharsktorze i 
PRN Ę „4 erze powoływani do ko- 
misji, układającej warunki kontraktu — jak się to 
zazwyczaj praktyknje ze znawoami w Krakówie — 


I 


Pierwszy. ich 


| nanda wyałał 
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Obrady nad projektem kontraktu, wnosząc z dys“ 
kusji przeprowadzonej, zajmą jeszozē parę posiedzeń, 
a obecnie już nie trudno przewidzieć, iż liczne para- 


oznym, lecz i zasadniczym względem. Prawdopodo- 
bnie najwcześniej z końcem bm. warunki dzierżawy 
będą ogłoszone. Termin dla zgłaszających się chyba- 
będzie parotygodniowy, a gdy w drugiej połowie 
czerwca rada odnowić się ma nowemi wyborami, nie 
zbyt pesymistycznem będzie przypuszczenie, iż osta- 
tecznego załetwienia kwestji dzierżawy, tj. wyborn 

dzierżawcy, zatwierdzenia go przez Wydział krajowy 
i rząd, na wrzesień lub październik oczekiwać można 

Pielgrzymka Poznańczyków. Papież przyjmo- 
wał d. 16 bm. pielgrzymów polskich z Poznańskie- 
go. Audjencja ta była jedną z najświetniejszych. Ks. 
arcyb. Stablewski odczytał adres pielgrzymów, na 
który papież odpowiedział. Przemowa papieża trwała 
pół godziny. Papież podnosił w niej z uznaniem za- 
sługi ks. Stablewskiego i sławił przywiązanie narodu 
polskiego do wiary ojsów. Ks. arcybiskup przedstawił 
Ojou św. każdego uczestnika pielgrzymki. Wszyscy 
byli głęboko wzruszeni. Przy audjencji obecni byli 
kardynałowie: Ledóchowski, Mocenni, Macchi i Rug- 
giero. 

Piotr Kiołbasse, skarbnik miasta Chicago, 
z końcem kwietnia b. r. zdał swój urząd wybrane- 
mu następcy M. J. Bronsfieldewi. Z urzędowania 
rodaka naszego zaznacza amerykańska Zgoda czyn 
następujący : 

Było zwyczajem, że skarbnika własnością sta- 
wały się procenta od sum, w skarbie się znajdują 
cych. P. Piotr Kiołbassa przed wyborami oświad- 
czył, że poprzestanie na wyznaczonej rocznej pensji, 
procenta zaś odda jako własność miasta, Wielu 
uważało to, jako zwykłą obietnicę przedwyborezą, 
tymczasem p. Piotr Kiołbassa dotrzymał słowa i 
składając urząd, wręczył swemu następcy fun- 
dusz skarbu 1,884 680 dolarów w gotowiźnie 1 
43.991 dolarów, jako sumę powstałą z procentów 
od kapitałów. i 

Z godnością wyszedł p. Piotr Kiołbassa, dając 
dowód, że więcej eeni słowo, niż znaczną sumę 
pieniężną, a zarazem czyn jego będzie przykładem 
że i jego następey poprzestawać winni na oznaczonej, 
rocznej płacy. } 

Sprawa Maszewskiej Po długiej naradzie, sę- 
dziowie przysięgli orzekli, iż oskarżona 0 przywła- 
szezenie cudzego nazwiska i tytułu szlacheckiego, tu- 
dzież o świadome korzystanie w widokach zysku z 
metryki fałszywej, Marja Maszewska vel Malukiewi- 
ozówna, jest niewinna; zaś Feliks Tęszyński, o- 
skarżony o sfałszowanie metryki Maszewskiej, również 
w widokach zysku, jest winien, lecz zasługuje na 
pobłażanie. Sąd okręgowy wileński uwolnił Maszewską 
od wszelkiej odpowiedzialności, zaś Tęczyńskiego ska- 
zał ma pozbawienie praw szczególnych i zesłanie go 
do gubernji tobolskiej na zamieszkanie. Metrykę fał- 
saywą postanowiono zniszczyć. 


Składka. Na dom narodowy w Cieszynie ałożył p 
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Majówka. Kółko amatorskie Stow. rękoda. lwow. 
Gwiazda“ urządza pierwszego dnie Zielonych świąt, ma- 
jówkę towarzyską w pięknym lasku pa Cetnarówce (na 
prawo za rogatką Łyczakowską), Program bardzo urozmai- 
cony. Muzyka wojskowa. Wstęp jedyńie za zoproszeniami, 
które otrzymać można w biurze Stow, rękodz. lwowskież 
„Gwiazda* ul, Frańciszkańska |, 7, 

Pesiedzenie komitetu o rH f stya 
na doshód Tow. bratniej pomocy i czytelni akademiokiej 
odbędzie się dnia 19. maja o gudzinie */,7 wieczorem w lo- 
kalu Tow. bratniej pomocy Rynek 1. 46, II. piętro. 

Zebranie towarzyskie. We czwartez dnia 
18 maja 1893, o 7. wieczorem odbędaie się w lokalu 
„Czytelni katolickiej* zebranie towarzysko-muzykalne, na 
które wydział wszystkich cz onków „Czytelni* zaprasza. 


Wiadmości literackiei artystyczne. 


Repertoar teatralny. W teatrze hr. Skarbka : 
Dziś we czwartek na dochód reżysera opery 
Mieczysława Kamińskiego „Favorita“, opera w 4. 
aktach Donizetti'ego. Występ panny Ś»lomei Kruszel 
niokiej i pp.: Aleksandra Myszugi i Gabriela Gór- 
skiego. 


Weszkowie przybyli jaż do Warszawy. 
i Jali” występ ma się odbyć w piątek w „Bd 
meo t Jalji.* Słynni *aastraogll: sobie hono- 
rariam 1500 rs. za wieczór; zwigkszone będą nadto. 


inna koszta, ile że potrzeba było specjalnie dla tych 
przedstawień sprowadzić panią Klamrzyńską z Medjo- 
lanu. Obliczono tedy, że wobec tego teatr musi przy- 
nieść po 4200 rs, a nawet 6000 ra. za wieczór, 
podczas gdy zwykle przynosi 1700 rs. Wobec tego 
ceny będą 3 razy wyższe ed zwykłych cen ope- 
rowych. 

„Przegiądu emigracyjnego* mr. 10 wyszedł 
we Lwowie i zawiera: 1. Odpowiedzi na nasza kwe- 
stjonarjusze. 2. Korespondencja: z Adrjanopola 1. 
maja Suum ouiqne nap. Veritas. 3 Z Chicago nap. 
S 4. Rozmaitości. 5. Polsko amerykański komitet 
recapoyjny -dla gości polskich podszas wystawy w 
Chicago. 


ati Raw lą d g i 
Uslatnie wiadomosci, 
Ks. Ferdynand bułgarski, jak wiadomo, 

z d. 7, b. m. powrócił już do swej stolicy i przyj. 
muje wraz z swą młodą małżonką pełne zapała 
i szczerości hołdy swoich poddanych. Podróż po- 
ślubna książęcej pary nie odbyła się zupełnie 
wedłag pierwotnego programu i została znacznie 
r cona z powodu pewnych nieporozumień co 
o odwidzin w Stambule. Trudno oczywiście roz- 
strzygać czy książę Ferdynand miał rzeczywi- 
ście zamiar powitania eułtana w jego stolicy i czy 
spotkanie to zostało zaniechane wskutek dyplo- 
matycznych zabiegów Rosji. To tylko pewna, żo 
stosunki Bułgaró: Turcją są obecnie jak 
najlepsze; pełnomocnik bułgarski jest trakto- 
wany w Stambale na równi z reprezentantami 
innych mocarstw europejskich a sułtan korzysta 
z każdej spo:obności, aby mu wyrazić swoją 
sympatję. Na podarek ślubny dla księcia Ferdy- 
à sałtan do Sofji trzy arabskie 
wierzcbowce wysokiej wartości i złożył księciu 
przez esobnego wysłań a serdeczne powinszową- 
nis. Faktem wielkiego znaczenia jast ustanowie 
nie katolickiego biskupstwa w Sofji która 
ma podobno nastąpić w najbliższym ozasie. Ukła- 
dy w tej mierze toczyły się pomiędzy Watyka- 
nem a Portą, za pośrednictwem patrjarchy Aga- 
rjana, gdyż nie trzeba zapominać, żo Bułgacja 
jest bądź co bądź zawsze jeszeze częścią skła- 
dową p: stwa turackiego i wszalkie zmiany jej 
organizacji, ulegają zatwierdzeniu sułtana, Wi,- 
domość o ustanowieniu biskupstwa w Sofji ço- 
trzebuje jednak potwierdzenia. 


Papież przyjmował onegdaj pielgrzymów pat 4 
skich z Poznańskiego. Audjencja tą była jedpą 
z najówietciejszyuh. Ks. arcybiskup Stablewski 
odczytał adres pielgrzymów, na który Ojciec 6w. 
odsowiedaiał Przemowa Ojca ów. trwała ot 
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godziny. Papież podnosił w niej z uznaniem za- 
słagi ks. Stablewskiego i sławił przywiązanie 
narodu polskiego do wiary ojców. Ks. arcybiskup 
przedstawił Ojca ów. każdego uczeztnika piel- 
grzymki. Wszyscy byli głęboko wzraszeni. Przy 
audjencji obeeni byli kerdynałowie: Ledócho- 
wski, Mocenni, Macchi i Ruggiero. 


| Według pism berlińskich powołała admini- 
racja wojskowa na tegoroczne ćwiczenia woj- 
skowe wa Ae i arlopników, które sie odbę- 
dą po Świątkach, większą liczbę rezerwistów 
i urlopników, aniżeli w inne lata. Niektóre pisma 
ten krok administracji wojskowej krytykują uje 
mnie. jako pewnego rodzaju zemstę 
za odrzucerie projektu wojskowego, która obja- 
wia się i w tem, że właśnie w czasie naj- 
większej agitacji wyborczej w kra- 
ju tyle ludzi powołuje się do broni. 


Ż Belgradu donoszą, że ukazam królewskim, 
kentrasygnowanym przez wszystkich ministrów, 
przedłużony został budżet zeszłoroczny po- 
nownie na dwa miesiące, t. j. do końca czerwca 
b. r. Dzieje się to skutkiem faktu, ża poprze 
dnia skupczyna liberalna nie mogła była 
się ukonstytuować celem uchwalenia prowizorjam 
budżetowego a Rowa reprezentacja serbska nie 
zdoła zebrać się przed końcem czerwca b. r. — 
Dzienniki serbskie notnią pogłoskę. że Milan 
ma się zjechać z Natalją w Kladowej. 


Telegramy Dziennika Poiskiega. 

Buda-Peszt 17. maja. Na wzniesioną w sej- 
mie interpelację Aponyjego w sprawie udzia- 
łu węgierskiej obrony krajowej w uroczystości 
odsłonięcia pomnika honwedów, odpowiedział mi- 
nister Fejervary, że rozporządzenia swego 
cofaąć nie może, gdyż uroczystość ta będzie 
bądź co bądź demonstracją polityczną, a w tym 
kierunku obowiązują węgierską obronę krajową 
te zame przepisy, co wspólną armję. 

Po bardzo energicznem przemówieniu min. 
Weckerle'go izba przyjęła do wiadomeści od- 
powiedź Fejervary'ego ogromną większością. 

Praga 17. maja. W kasynie szlacheckiem 
zostały wczoraj w nocy przez jakichś młodych 
ludzi powybijane szyby. 

Insbruk 17. maja. Rozporządzenie, mocą 
którego wzbroniono oficerom rezerwowym i 
jednoroeznym ochotnikom należenia do stowa- 
rzyszeń studenckich, pociągnęło za sobą skutki 
poważniejsze, aniżeli przypuszczano. Stndenci 
oświadczyli wczoraj rektorowi, że nie przekro- 
czą progów uniwersytetn, dopóki senat im rie 
przyzna, że prawa studentów zostały. naru- 
BEONE. 

Linz 17. maja. W sejmie postawił dep. 
Ebeńhoch wniosek nagły, ażeby wezwać rząd 
do cofuięcia znanego rozporządzenia, naruszają 
cego prawa studentów. 

Graz 17. maja. Rektor tutejszego nniwersy- 
teta zakazał zebrania studentów w sprawie zna- 
nego zakazu co do należenia oficerów rezsrwo- 
wych i jednorocznych ochotników do stowarzy 
szeń akademickich. 

Rzym 17. maja. Dotychczasowy nuncjusz w 
Monachjum. Agliardi, został mianowany nun 
cjaszem w Wiedriu, a na jego miejące przycho- 
dzi sekretarz propagandy, Ajuti. 

Paryż 17. maja. Policja uwięziła wczoraj 5 
indywiduów, zajmujących się fabrykacją bomb. 

Wiedeń 10 maja. Prezydent sądu obzodowego w 
Nowym Sączu Alojzy Szklarski otrzymał przy spo- 


gsobności przeniesienia go w etan spoczynku, tytuł? radcy 
dworu. 


Wiedeń 17. maja. Wozoruj po zamknięciu gieldy 
pożudn. notowano : kredyty 332 63; węg. kredyty 38750; 
anglosy j—— ; laenderkanki 265090; artecbany 8 6-87: 
Jom -09"76 ; elbothale 23750; tytoniowe —'—; 
ślpiny 5290 :- renta majowa 9765; węg. złote 10480 ; 
węg. koronowa #450; austr. koromowa —-.— ; losy tareckie 
—— ; uniony 49-90. 

Bertin 16. meja. Giełda wczurajsza wiecz., kursa 
koń.owe, (W nawiasie podane cyfry oznaczają porówna 
wezy kurs wiedeński t żw Wiener Paritat) Kre- 
dyty 172'— (33361); lombardy 45:60 (10012); węg. renta 
Hota —— (—' ); ruble 21250 (128 46). 

Franxfurt 16 maja. Giełda wczorajsza wie; 
czarna kursa oatatnie. (W nawiasie podane cyfry oznaczają 
porównawczy kurs wiedeński). Kredyty 27475 (33:87) ; 
lombardy 84:25 (100:60); renta węg ał>ta 95:20 (15:35) ; 
koronową 9280 (94 94). 

Praga 17. maja. Klub niemieckich posłów 
sejmowych naradzał się wczoraj nad organizacją 
swego stronnictwa wobec możliwości rozwiązania 
sejmu. 

Praga 17. maja. Pewna liczba wielkich po 
siadaczy w Czechach zawiązało klub wielkiej 
posiadłości i wybrała celem przedeięwzięcia dal- 
szych kroków komitet z pięciu. l 

Praga 17. maja. Jako pierwszy punkt po- 
rządku dziennego dzisiejszego posiedzenia sejma 
była sprawa utworzenia niemieckiego sądu ob- 
wodowego w Tratnowie. Owók Młodeozesi za 
częli wyprawiać takie hałasy i krzyki, że mar 
szałek nie mogąc zniawolić ich do uspokojeni a 
się, wstał ostentacyjnie z krzesła prezydjalnego 
i wyszedł z sali. 


Budapeszt 17. maja Rząd przedłcżył dzi 


aiaj sejmowi wśród ożywionych oklasków projekt | 
ustawy, zaprowadzującej swobodne wykonywanie i 


obrządków religijnych. 

Londyn 17. maja. W Sydeej w Australji uj- 
rzał sią rząd zmaszcnym zaprowadzić kurs przy- 
musowy z powodu przesilenia finansowego. 

Z Chicago donoszą, że komisarze wysta- 
wowi Niemiec, Anglji, Francji, Rosji, Włoch 
i Belgji założyli protest przeciw systemowi przy- 
znawania nagród; mianowicie żądają, aby decy- 
dowała jary, a nie rz czoznawca, którego orze- 
czenie miałby jskió wyższy trybunał ziwierdzić. 

Chicago 17. maja. Woesoraj otwarta tu kon- 
gres kobiecy. Bierze w nim udział około 5.000 
uczestniczek. 

Paryż 17. maja. Policje wpadła tylko przy- 
padkiem na trop anarchistów. | scbotę dostrzegł 


ajent policyjny w korytzrzu przfzkiury pokeji | 


młodego człowieka, który chodził po korytarzach, 
jak gdyby cyciał orjentować się co do położe- 


do nabycia t3 lko 
Ogni pod „czerwonym Krojżam” Jagialonska 8, 


3 


aè 


nia. Ajent poszedł za nim i dowiedział się, żo 
to znany anarchista Spannagal. Policja rozcią- 
gnęła nadzór nad nim i przekonała się, że za- 
kupywał w towarzystwie innych indywiduów 
chemikalja, które składał w domku niejakiego 
Bondon w Perret koło Paryża. Rewizja u Bon- 
dona wykazała cały arsenał narzędzi ślaaa: skich, 
tudzież chemikalów, zaś pod podłcgą znalezione 
kosz z trzema gotowemi bombami. 

Paryż 17. maja. W Intrasigeant twierdzi 
Rochefort, że Korneljusz Hertz gotów jest 
powrócić do Francji i wydać papiery, które mo- 

szompromitowałyby wielu deputowanych 


cno 

i senatorów. 

Londyn 17. maja. Jak do Standarda doro- 
szą z Nowego Jorku, zaprotestowali komisasze 
Niemiec, Anglii, Francji, Rosji, Włoch i Belgji 
przeciwko systemowi przyznawania nagród wy- 
stawcom w Chicago. Żądają oai ustanowienia 
w miejsce jury — ekspertów, sądownie zaprzy- 
siężonych. 

Londyn 17. maja. Według Timesa posucha, 
trwająca, od 11 tygodni grozi zupełną ruiną rol- 
nictwu angielskiemu. 

Z Buffalo donoszą, ża uwięziono tam anar- 
chistów, a w lokala ich znaleziono pisma, dowo- 
dzące, iż uksuli spisek celem wysadzenia chics- 
gowskich wodocięzów w powietrze. 

Berlia 17. maja. Jak słychać, cesarz zamie- 
rza w jesieni udać się do Grudziądza dla zlu- 
strowania tamtejszych obwaro - ań. 

Według National- Zetiung, rajchstag zwołany 
zostanie na 28. czerwca. Wolnomyślne stronni- 
ctwo ludowe (skrajne) postawiło dotychczas 60 
kandydatur, oprócz tych, które tylko dla obli- 
czenia sił swoich stawia. 

Paryż 17 maja. W Levzllois Peret i w Cour- 
bevoie uwięziono pięcia anarohistów, którzy wy- 
rabiali materje wybachowe. 

W isbie depatowanych wniósł wczeraj De- 
maly interpelację co do sytuacji Fransnsów na 
Madagaskarze. Minister spraw zagranicznych od- 
powiedział, że Francja utrzyma swą pozycję na 
Madagaskarze i zawsze stać bzdzie na straży 
swych praw. Nie ma powodu obawiać się, aby 
kwestja madagaskarska dała powód do jakichś 
zawikłań z Anglją, tem bardziej, że kwestja ta 
nie ma żadnego awiąska z kwestją egipską. Co 
się tyczy Egiptu, to słowa, wyrzeczone przes 
Gladstone'a, dotkaęły Francję głęboko, gdyż ma 
ona prawo zabierać głos w sprawach Egipta. 
Na tem załatwiono całe zajście, poczem minister 
finansów przedłożył badżet na rok następny. 

Rzym 17. maja. Pop. Rom. zaprzecza kate- 
gorycznie pogłoskem, jakchy włoski następca 
trona miał zaręczyć się z jedną z księżniczek 
niemieckich, albo angielskich. 

l 


Wiedeń 17. majas. Giełda zbożowa. 
maj i czerwiec 911, na j'sień 9-37. 


Petersburg 17. maja. Słychać, że student, 
którego zwłoki riodzwno temu znaleziono, zo- 
stał zamordowany, poniaważ wsbraniał się speł. 
nić rozkaz zamordowana cara, 
stępcy È ki'ku człon ów dynastii. 

Belgrad 17. maja, Król Aleksander odjachał 
dziś do Kladowy, gdzie pojatrze spoikać sig 
Król 


P:zenie: na 


CGArewicza nae 


ma ze swą matką. 
trzech dni. 

W  stronni.twie radykalnem przyszło do 
rozdwojenia z powodu kandydatur, postawić się 
mających przy najbliższych wyborach do sku- 
pczyny. Ułożono dwie odrębna radyka!na listy 
kandydatów. Na czele jednej figuruje obecny 
prezes gabinetu dr. Dokicz, a na csele drugiej 
Pasicz. 


zabawi tam dwa do 


Przyjechali do Lwowa. 
dnia 1%. maja 1893 r. 

HOTEL ZORZA. W. Cywińsza z Osowie. R Cywińska 
z Delejowa M. Komamicki z  Jarosławie. H. Negroni z 
Warszawy. J. Rosenstosk z Rasiatycz. A. Obartyńszi z No- 
wego sioła. G. Strawiński za Szydłowie. M. Münze z Tryje- 
stu. R. Popel ze Straży. M. Milhofer z Wiednia. 

HOTEL FRANCUSKI. A. Noel ze Sosolówki R. 
Moser z Żółkwi. ©. Menzel z Hamburga. K. Marm) 088 z 
Karowa. T. Waydowski z Bóbrki. I. Oza,kowski z Pietni- 


czan. Dr. A. Siedlecki, W. Redyk z Krakowa G. Miller 
z Wiednia. ©. Goldschmidt z Wiednia. A. Jakliński z 
Krakowa. 


! HOTEL EUROPEJSKI. W. Gorzkowski z Krakowa. 
i R. Radecki, I Konk] z Tyczyna. Dr. T. Bohosiewicz ze 
| Stanisławowa. S. Kwiatkowski z Kołomyi. M. hr. Komo- 
rowska z Jarozłzwia. S. Podezsski z Krazowa T. Kalkstein 
z Poznania: 


A 
NADESŁANE. 


M. JONASZ 


| DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY 
we Lwowie, ulica Jagiellońska 1. 3. 


j Kupuje i sprzedaje wszelkie 
wartościowe i monety po najdo 
szym uuraie dziennym. 


Promesy 
do ciągnienia 16. maja br. 
na 4, węg. losy hipoteczne po 2 zt. wraz 
ze stemplem. 
Główna wygrana 50.000 zł. 
ina 1l „ pożyczki przmjowej © 
1450 aaa połówiat tych losów E: 
3 zł. 75 et.) wraz ze stemplem, 
Głów na 50.000 zł. zł., (względnie 


I Zlecenia z prowincji uskutecznia niezwłocznie bez doli 
czenia prowizji, 1016 1— 
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Zmiana pomieszkantią. 


Dr. Med. Eugeniusz Kozierowski 
Specjalista w chorobach tołądka i jelit 
m ©szka ołetnie przy dł. Czarneckiego 1. 4. 
Ordznaje od 2.-4, yo połuda:u. 1--.4 
IG Zdrojowiszo Baden kołe Wiednia, patrz 
dzitiajsay anons. 


ka 
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Odsprzeddjącym 
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Ę DZIENNIK POLSKI z dnie 18. Mcia 1808 r. 
a me. pw _ 0. mr 


Mg Wzory na żądanie odwrotnie. TĘ 
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i i i s czta Draczynce potrzebuje ekspe- 7 
Doniesienia rozmaite| Poczia, o Taminłetratorki. * Ś18 f NA WIOSNĘ!!! 
Eaa O) PO ficzoohy skarpetti saskie w najlepszych 
-Th sonte od wyres konom, żonaty, bezdzietay w silej o, anp . $ 
E S a aroni PAETA poszukuje gatunkach, nie szyte, we wszystkich kolo 
nch» i naftaewe, niedyriące posady na ordynarję zaraz lub od Św. 
(d zrararea: po zł. *8Ó, 275] Jara za miernem wynagrodzeniem. „Go- 
1377 solee- Piotr Chregarowski, hande! | spodarz* voste restaute Żyda oczów. 
r E m UR plee Kapitulo: 1 l knszerk® J. Sławkowska przyj- 
E A $4 muje panie i udziela pomocy w Gródkn 
koło Lwcwa. 


Rządca lub ekonom | 


z ukończoną szkołą rolniczą w Królestwie 
Polskiem w olen, obzra'omiony z zakła- 
daniem stawó v i hodowlą ryb -- w sile 
wieku, Żonaty poszukujo posady od 1. 
lipca b. r. w większym majątku na Po- 
d:lu lab w zachodniej Galicji. Zgłosze- 
nia pod T. R. Kołomyja poste restante. 


Dr. W. Kretowicz 


Majówka” Zakład wodoleczniczy. 


kole Lwowa (pocztą Lwów). 1626 1—? 


Sześć kilometrów od Lwowa ku Winnikom, w uroczej miejscowości, otoczonej 
lvsami, w znacznej części szpilkowemi. Pięć murowanych, mieszkalnych, pię- 
trowych budynków i jeden parterowy. W obrębie zakładu kaplica, w której 
się odprawia msza św. Wzorowe urządzenie tak działów lecznicz eh, jak i pomie- 
szkań (przeważnie z werandami i balkonami) wedle najnewszyg wymagów, na 
wzór pierwszorzędnych tego rodzaju zakładów zagranicznych. Wyborna woda 


a) 


kiety potrójne, para 2 
80, 35 et. poleca M 
1586 Lwów, Rynek 1 39. 


ID NAL 
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K m:enica piątrowa z oficynami pół | emeren e AAM 
izargowym ogrodem warzywno owo- szcypient ndwotkacki s dokto- 


vym cara rzedania. Piekare": $ i | i - | 000020000 2000009 j a, i i 

R, idoki Ą Ai E hr Biyi Da i s S rae a9 aoan epes Pop ordynuje źródlana, masaż, elektryzowan'e, inhalacje, gimnastyke, kąpiele elektryczne, sło 
- intratne posady E ne prowincji. HERBAT Ę Familiiną przez cały sezon kąpielowy Rae m pral na Doskemik paus p f deptak, Spacery 
r : k „| | p w parku zakładowym i lasach przytykających, czytelnia, fortepiany, bi 
T a ai KE że dą Zgłoszenia Lwów, poste restante R. 8. 100. w kp: 1-86 t 3 jt " Zarząd Dóbr Zameczek w Karlsbadzie, gry fowarayskie.p Starannao usługa. Telefon 1 sony z siecią telefonie 
ską, męską i dziecinną poleca najtaniej | |yrząd pocztowo-telegraficzny |2 ZIAKONIIE WYSIBWKI 7 herba poczta Zółkiew mieszka Kaiserstrasse, Stadt |] oo” Lwowa. Zakład funkcjonuje przez, eaty rok bez przerwy. Warunki 
M. Bałłab i : : > k PA 7 ; 9 bardao przystępne. Bliższych informacyj udziela i zamówienia przyjmuje zarząd 
rój EPA ay ŁA. U ęatrowie Awa. 4, kilo 1:40 i zł. 1:70 rozseła Warschau. 1613 1—? zakładu. wydz a 
a mienie liatowne. 372|% 1018 poleca HANDEL 1—? j | "TT Emil Bertemiljan Brajer. Dr. Stanisław Dekański 
Kujeldten: pod dumatio alodto, slada | "Tutki cyzaretowe niektejones|i Alberta Szkowrona "ak e: ROW) AFU "e ARENA Po qaissil po cE 

ujeżdżon» pod damskie siodło, stada u cygaretowe nieklejo świeżo cięte 1617 1—2 P (l 
Siemiginowskiego jest z wolnej ręki do z najlepszej bibułki francuskiej 1000 PL W OOO 
nabycia, cena L00 zł. Oglądnąć można | sztuk od Á zł. poleca fabryka F, Nie wd ess biraoak i AC po 75 ot. za kilo później tańsze. bardzo zdolnego 
przy ul. Zygmuntowskiej 10. 36s| żałowzkiegu, Lwów, Hotel Żoria. s z EEOSE 
ma aeaee Opakowanie gratis. Przy odbiorze 5000 PEDRO. 3. P i ] | 
Nona w” Żywcu poszukuje | sztuk franco. 179 i | Loopo 

substytnta na dwa miesiące od 1.lipca | mm == ` ło I , 
Kx Korzystne notowanie l posada, W X m D Y Zgłoszenia przyjmuje biuro dzien | FARBY suche, olejne, lakièrowe i artystyczne 

W obrębie Lwowa potrzebny jest inteli- ników we Ivowie 1633 1—3 FARBY we wszystkich kolorach do drzwi i okien, na dachy, 


wszelkiego rodzaju. 


F. Wertheim & Comp. J. Maurycy Diamand 


gentny człowiek dv zarządu małej fabryki, 


któryby mógł ie C na jeden sztachety i t. p. szybko sehnące, gotowe do użycia. 


fukiernła wraz z urządzeniem jest Mieszkania i sklepy 
POKOST potrójnie gotowany. 


i w Samborze do sprzadania  Bliższa 


wiadom«ść u właścicielki Karoliny Pe- po 1 cencie od wyrazu. 1638 1—6 ro 

ZA = h 5.000 zł 6° e. i k. dostawca nadworny. we Lwowie, ul. Karola Ludwika 39. OLEJ Iniany. adj 
ę P a koje i kneknia; 1 pokój i kuchnia | : ' E 

Zęrsądoę do piełarn* poszukuje od 2 Fic Y bw. Marka 1. sda Jolę E Z1. na UD Pierwsza austr. c. k. uprs. fabryka Tolofon nr. 45, Lakiery MASA DO POSADZKI: „Korona“ 


kas i fabryka wind we Wiedniu poleca 1633 1-3 


b. r. 0 A 
eka 21, pom c a - Bezpieczeństwo kapitału zupełne. Roczna tną |: dełko 50 6 
pomteszkanie składające się 4 Inb płaca 600 zł. i pom'eszkanie, IV. Lonisengasse Nr, 6. Groszowicki cement portan al AK 59, CAPY. 
ukiernia w Sambbsrze istniejąca meh i Kiki E Bieeel wisilemogei eiaighe So ianao EAEL O gl uznany jako najlepszy ze watystkich m Stasi WA posadzki, Glazury. Bronzy, 
A oto, anioła, Kapsie, Korki, Pędzie, Szczotki, 


przeszło 30 lat, jest zaraz do odstą- 


O Dr. Zygmunt Lisiewioz, booo O O w kraju używanych gātunków. 


Prowadzę towary tylko pierwszej jakości I 


ienia z powodu familijnych stosnuków. | === A rra 
Bliższe waranki w cukierni P-zdańskiej. Sa prawąg a Ceny zniżone. Rury gumowe poleca najtaniej 
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en: mena. Komu przydarzyło się | Korespondencja prywatna. we Lwowie, Kopernika 6. |Piękność kobiecą "sze, Najlepszy H ag kochanej) Leopold Lityński 2. Kopernika 2. 

to przydarza się, obserwo sać nad mycie jednem mydłem jest niemożliwą yadrauliczne. AGA, 7 
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cewka iwa. ALWE 4. stacji kolejowej Sądowa Wisznia 2 kilo- 
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zaopatrzone w najlepszą wodę do picia ze Źródeł wiedeńskich. Wiadomość 
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Kapelusze i Cylindry 
Plessa i Angielskie 


sprzedają najtaniej 1493 a 1—? 


S. GABRIEL & J. CHLEBOWNIK 


we Lwowie, plac Halicki licsba 3. 
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| poleca 


«+ Mr. i adrojową. 
lap ą tygodaiami bez nadzoru 20 "do 50, I sze. kk 
sztuk przez L nce, nie pozostawi:.ją odorn 
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R Najtańszem oświetleniem na świacie 


g | corbat turęckia najlepsze w świecie gt 
= | f aaie do 1000 miat nS fi 8 RAR "RE 
: 4 . M apie do BZIUX SAWAJÓW, MOSKALI 
Ki kęs w najlepszych gatunkach, jako to: Ana WPRO kak: z 99 
d P i robaetwa kuchennego w jednej nocy. 
ca Rolny, Klarawkinówy, MAI! Sztuka po zł, 1:20. Radykalne wyniszeze- wd at l D 399 uera 
newy, Poziomkowy, Cytrynowy, Poma | nie ogóln.e gwarantowane. Tysiące uznań. 4 
rańczowy, Czekoladowy, Morelowy, Wi- AJ ae „KŚ kozayłka za poprzadniem nadesłaniem sę paląęe się' jasno i spokojnie, nie wydające żadnego gorąca. Światło ię 
śniowy, Pistucjowy, Akacjows, Fiolkowy 2 | pienie sy lub za pobraniem przes Łeo- |$ to pryzwyższa eo do taniości każdą lampę elektryczną, gdyż “>. 
Zakład kapielowy wód siarczanych iw. i W AO SĘ 1 Em FLY Kiloa f i ; polda Epsteina, Berno (Brian). ğ koszta jednego płomienia normalnego, zredukowanego na siłę 4 
KE akcj genik gr ako: R swiatła 16 świece, wynoszą na godzinę 0,53 centa. (r 
i i j j i łoż ją się jak najstaranurej. l— Ma; i łdżać na świeże powietrse nadarza się sposobność k sair ; € 
w pobliżu Lwowa i stacyj riley ie Gródku i oes położony| 1593 wują się jak naja E bz” kt ną b Ca Pa karo Tab akiejsz erkanin w Wszelkie zamówienia uskutecznia bezzwłocznie y 
otwartym zostaje dnia 20. maja. w uroczym szpilkowym lesie Brzuchowickim gg; ada? Zarząd Zakładu gazowego wë Lwowio. Hi 
h ady : vis-à-vis dworca kolejowego w wspaniałej obszernej dwu piętrowej willi 9 = e za żę: 
Urząd pocztowy, telegrafczny i apteka w miejscu. Codzienna poczta wozowa która jest murowaną, z komfortem i wszelkiemi wygodawi GWGZÓ d Eae a a 


omiędzy Lwowem, a Lubieniem po 75 ct. od osoby, wózkiem z Gródka po 49 ct. 
Łazienki z wannami poroełanowemi i terazzo, takież ATE Kąpiele sisrczano 
mułowe, parą ogrzewane; leczenie elektryczuością | masażą, (maser i maserka 
fachowo uzdolnieni). Noweść: Przyrząd rozpylający wodę siar- 
czaną, do leczenia chorób nosa, gardła i płuo, nie wyłączające 
grużliey. — Kąpiele zimne w rzece Wereszycy. 


Pomieszkania z urządzeniem i pościelą(materace sprężynowe w cenie od 50 ot. 
do zł. 1:20 et. dziennie. Pewna liczba mieszkań do opalania. W sezo- 
nie I. od 2). maja do 20. czerwca i w III. od 20. sierpnia ceny mieszkań o 20%, 
niższe. W tymże ©. asie doznają opnstu ubodzy chorzy opatrzeni w świadectwa, przez 
e. k. starostwa petwierdzone. — Fiaker zakładowy po stałych cenach 
za wszolkie jazdy. Obszerny wzorowo utrzymany park, cieniste świerkowe cho- 
dniki. Kaplica z codzienną mszą św. — Wszelkich wyj»ónień udziela na żądanie 


1560 1—16 Dyrekcja zakłada. 


Bliższa wiadomość w miejscu lub we Lwowie u p. Bolostawa 
Mikalińskiego, plac Halicki l. 13. 1530 1—3 


IWONICZ 


Zakład zdrojowo-kąpielowy i klimatyczny 
Szczawy alkaliczne - słone jodo - bremowe, 


skuteczne w chorobach ekrofulicznych, skórnych, syfilitycznych, reumatyzmie, nie- 
Żytach błon śluzowych, pae ienjacn, np okostnej i w rozlicznych chorobach 
obiecyeb. 
Kąpiele pełne jodowe w trzech budynkach łaziebnych, borowinowe, igliwiowe, 
tuszowe, basenowe rzeczne. 
Kąpiele lokalne wszelkiego rod.aju, inhalacje. 


mm 


ZEGEESTÓW 


w Galicji nad Popradem, stacja pocztowa, telograf w miejscu. 


Najsilniajsza szezawa żelazssta, skuteczna w chorobach Kobiecych i anemji, 
Pora kąpielowa trwa od l. czerwca do końca września. 
Mleko, żentyca, kefir. 


Kąpiele borowirowe, żelaziste, hydropatyczne i popradowe. 
Lekarze ordynujący: Dr. KI. Dębiwki, lekarz sakładu, Prof. Dr. Łukasiewicz, 


H znajduje s'ę we wszystkich wielkich 
Woda Żegiestow ska składach wód ułieraliyoh. Dr. Kaz. Kaden, Dr. Rościszowski (operator). 


Apteka, poczta i telaio RR specjalisty 
i t o erunkiem Sh, r r 
Położenie Zakłada edere wśród lasów sapilkowyc: powietrze górskie wzma- 
eniające, wolne od pyłu Ï organicznych zanieczyszczeń. Rozległe spacery w lasach. 
Okolica malownicza i zajmująca. D 3 
Oświetlenie elektryczne Znakomita o:kiestra. 1620 1-7 


FE 


OLE | |] W UB | © Portjery, firanki ko- 
e x zy” = © ronkowe i wcełnia- 


żółty, jednokrotnie destylowany, nadzwyczaj dodatnio działa- we, ołtarzowe, dy- Pora lecznicza od 20. maja do końca września 
jący przeciw zaflegmieniom, ostrości krwi, niedokrewności, pa W e'asie do 20. czerwca i po 20. sierpnia mie szkania znacznie tańsze. 
skrofałom i t. d., -— biały, przyjemniejszy od poprzedniego, ka Gleb Zgłoszenia załatwia D yrei ceja- 
bo dwukrotnia czyszczony i destylowany. 3 doiki, ki e Z A 
o a o limki,ka- a -ya Ri wą 
oułtolką oryginalna białego . . - 80 ct. ELA PE KOO O OOO zał 
d n żółtego . „ 60 ct. iy s Łóż Ko = - a re oW : tł 
a, kocy G L k B k K y 
Giówny skład AU AÀ Md 10y]3 1 Dan le! 


wełniane ES 
narzutki 


3 począwszy od dnia 1. Lutego 1890 r. b 


w aptece pod „srebrnym orlom“ 


na każ z, R. da podróży i a- 9 
a cj angorowe. Kołdi 

ZYGMUNTA RUGKERA Ea 7 wielkim wiborza a wydaje 
Vel i najtańszych cenach. 1410 i A i al i (8, 
wo Lwowie. Wiedeński Magazyn an Lonvre, ta n e | © 0 e G 
Zamówienia z prowincji uskutecznia się odwrotną pocztą. we Lwowi”, pl. Kapitulny I. 3. a © O pe, 
w Krynicy pod Orłem. J al | (e, 
6 WW Z64( WA WOWNONANNSG WWE Ilustrowane cenniki pratis i franco. p A ) l i s! 
Przekonanie takie nabyła lwowska P. T. Pabliczność o A z 30 dniowem wypowiedzeniem i w 
wyrobach fabryki obawia w Módlingu$Eoj| 0 | > 
Maty FH ci, Eai „kok tej fabryki lżyli, kupili A 2 tj Syd y | e ją 

i przekonali się o nader dobrem wykonaniu towaru. 

Parkiety i posadzki deszoznłkowe I obecnie zapraszam szán. P. T. Publiezncść, by przekonanie e f Me cizenien © 
craz wszelkie wyroby stolarskie, jako to: okna, drzwi, swoje utrwaliła, zakupują” trwale wykonane obuwie. męskie. J z 8 dniowem Wy A : k e 
bramy,opaski (Verkleidungen) Jistwy profilowane (karnesy), „wrak dziecinne po nader tanich, na podeszwie wyciśnięty tę wszystkie zaś znajdujące się w obiegu 4 a'h Asygnaty f 


a kasowe z 90 dniowem wypowiedzeniem oprocentowane ps 


listwy do podłóg, listewki na ubrania ogrodowe, listwy 
aet począwszy 0d dnia 1. Maja 1890 r. po 4°% A 


do krycia dachów, dalej przyjmuje do heblewania i rznię 
cia deski na podłogi, łatyi t.p. roboty maszynowe, 
jakcteż KRZESŁA OGRODOWE, składane poleca 


PAROWA FABRYKA 1281 1-7 


BRACI WCZELAK we Lwowie, 


BY Zakupuje wszelkie maatorjały tarte. 
Wydawca: Józef Laskownicki, Odpowiedzialny za redakcję Adam Krajewski Papier z fabryki czerlańskiej. 


— jednak dobrze i trwale 


Dalej sprzedaję towar odstawiony Jw fabryczne, cenach. 


wykorany po bardzo zniżonych — niższych 


Alfred Fränkel «1: 
właściciel módlingskiej fabryki obuwia. 
Główny skład we Lwowie, ul. Hetmańska |. 12. 


AOIOKGAKACIOIOKIOICK XAOIOICIOK 
sk Z drukarni „Dziennika Polskiego“, pod zarządem Franciszka Kattnera, 


z 30 dniowem terminem wypowiedzenia. 
Lwów, dnia 31. Stycznia 1890. 1006 1—? JE, 


4 Przedrnk nie będzie płacony. 


A Dyrekcja. a 
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